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~t bilizacja cen i płac Starcia w Barcelonie 

to niewzruszone fundamenty Budżetu Państwa na rok 1949 
52 posiedzenie Sejmu Ustawodawczego RP 

WARSZAWA (PAPl. - C:łównymi punktami wczoraj­
szego 52 posiedzenia Sejmu Ustawodawczego było expose 
Premiera Cyrankiewicza, oraz przemówienie "Ministra. Skar­
bu - Dąbrowskiego i prezesa CUP - Dietricha. 

Dąbrowskiego, stwierdzają- rozwoju dynamiki gospcdar­
cych, że Państwo Ludowe czej i społecznej Państwa. Lu 
będzie wymaga.Io od przedsię dowego - wywołuje burzliwe 
biorczości prywatnej bez~ oklaski. 

Na posiedzenie przybył Rząd z Prezesem Rady "Mini­
strów - Cyrankiewiczem, oraz \'Vicepremierami: Gomułką, 
Korzyckim l Marszałkiem Żymierskim na. czele. "Miarą za­
interesowania, jakie wywołało posiedzenie Sejmu, jest fakt. 
łe zarówno loże dyplomatyczne, jak i loże prasy krajowej 
i za.grank:z.nej były wypdn ione do ostatniego miejsca. 
Również I galeria dla publicz aości była przepełniona. 

względnie uczciwego wypeł- Po przemówieniu Izba przy 
niania. jej obowiązków. stępuje do pierwszego czyta-
Duże wrażenie wywołuje nia rządowego projektu usta­

za.powicdż wydatkowania po- wy o Narodowym Planie Go­
ważnych sum na oświatę, o- spodarczym na rok 1949. 
piekę społeczną, zdrowie, kul Głas zabiera prezes CUP -
turę i inne cele, związane z Dietrich. I 

52 posiedzenie Sejmu Usta­
wodawczego R. P. otworzył 
l\larszałek Kowalski, który, 
po stwierdzeniu przyjęcia pro 
tokółów z 50 i 51 posiedtenia 
Sejmu, odczytał pismo Preze­
sa Ra!IY Ministrów, Józefa 
Cyrankiewicza, zawiadamia­
jące o przedstawieniu Sejmo­
wi sprawozdania z wykonania 
Narodowego Planu Gospodar­
czego w roku 1947_ Sprawo­
zdanie to Marszałek o:iesłał 
do Komisji Planu Gospodar­
czego_ 
Marszałek Sejmu zapropo­

nował z kolei• uzupełnieme 
porządku dziennego wrawo­
zdaniem Komisji Administra­
cji/i Bezpieczeństwa Public7-
ncgo oraz Ziem Odzyskanych 
o rządowym projekcie ustaw:v 
o scaleniu zarządu Ziem Od­
zyskanych z ogólną admini­
stracją pa!lstwową_ 

Izba przystąpiła do pierw­
szego punktu porządku dzi<>n­
nego - exµose Premiera Cy­
r;1.nkiewicza. Marszałek ud>:;e 
la ~łosn Premierowi, który 
wchodzi na trybunę, witany 
burzliwymi oklaskami całej 
Izby. 

Exoose premiera tow. Cv­
rankiewicza z powodu sp6źnio 
nej pory podamy w numerze 

Organizac a hitlerowsk~ 
w Aus·rii 

przy gotow~ wała 

z- mach sianu 
WIEDEŃ, (PAP) Władze po­

licyjno wykryły nową niclegaL 
nl) orr.:-nniza<>.i~ hitlnowską. z 
Cl'ntrnlą w Gra.zn. Or~aniz'l.cja 
t:i ohejmcnvnln ~wą działalnoś­
c-ią Tyrol i Styrię. Aresztowano 
5 o~<ib. 

W rrre władz wpadła pełna 
Ji~ta członków, z której wynika, 
że do organizacji tej należeli 
b. <•złonkowio f•S i „IIitlerju­
gc-nd". Org-anizn<>,ia ?wała ~ię 
„Fr!'ilrnrps f'icharnhor~1.'' i miała 
na celu t.worz!'tdo partyzńnc­
kich oddziałów SS oraz zaopa­
trywp.nia ich w hroń i amun\c_ 
ję. Ost~tPrznym zarlaniem hitle 
rowc6w hv~ utworzi-nin n:iro_ 
dnwo·~nr.j~li~tyv:ncgo rzl)du w 
Austrii. 

---0-

G'.ód i epidem·a 
w Hejderahadzie 
MOSKWA (PAP). - Agcn­

r..ia 'l'u•R dono~1 7 New Delhi, 
Żl' w llnjdcrnhnrl •ytuanja »ze· 
rokich ma~ ul!'gla w <'il);;u ostn 
tnich micsi~cy dalszemu pogor_ 
sZ<?niu. 

W kraju tym panuje głód, 
którego ofiarą. padają. tysiące 
ludzi. W flajdcrabad szerzy się 
również cp1rlcmi11 cholery. 

Kon·~ronrlrnt 1-:Zicniniknl .,F'rec 
PrrsH .Journal'' rlonoRi. że w 
prowincji 'l'Plinhaua toczą. ~ię 
walki micdzv chłopami a wojs 
Jriem. 

jutrzejszym „Głosu". 
Z kolei na trybunę wcho­

dzi minister Skarbu tow. Kon 
stanty Dąbrowski. 

Od pierwszej chwili uwagę 
Izby przykuwa ścisła wymo­
wa cyfr, ilustrujących dotych 
c:z.asowe osią~nięcia Polski Lu 
dowej na polu gospooarczo -
finansowym oraz imponujące, 
a całkowicie realne, zamlerze 
nia na przyszłość. 

potrzebami człowieka. Po przemówieniu prezesa 
Słowa ministra o koniecz- Dietricha, Marszałek Kowal­

ności planowej oszczędności ski komunikuje, że łączna dy 
w ka.żdej dziedzinie spotyka- skusja nad expose Premiera Podczas obławy urządzonej 
ją się z głębokim zrozumie- i przemówieniamil Ministra przez frank.:stowską_ E'.alangę 
niem. Końcowe stwierdzenie Skarbu i prezei;:a ~UP odbę- , w dzielnicy robotmezeJ Bar­
mówcy, że 602-miliardowy bu dzie się na następnym posie- celony - doszło do starć mi~ 
dżet stanowić będzie bazę-dzeniu Sejmu w dniu 11 bm. dzy robotnikami a żandarme-

Pomimo prowokacji brytyjskiej w 

ria. Robotnicy podpa!il:. kilka 
wozów tramwaiowych, prze· 
rywając ruch uliczny pa kil­
ka godi:in. 

Palestyńie 
Zainwestowanie w gospodar 

czą budowę kraju 450 miliar 
dów zł„ dostarczenie a.para.to 
wi gospodarczemu -259 miliar 
dów zł. środków obrotowych, 
wydatkowanie z budżetu pań 
stwowcgo na. różne dziedziny 
życia państwa 631 miliardów 
zł„ ze S'Zczególllj'm -uwzględ­
nieniem potrzeb człowieka -
już te trzy podstawowe cyfry 
wywołują żywe zainteresowa­
nie posłów. 

Izrael i Egipt pragną nawiązać rokowania poko~owe 
LONDYN (PAP). - Agen­

cja Reutera donosi z Bagda­
du, że na granicy między Pa­
lestyną a Irakiem doszło do 
starcia, w wyniku którego od 
działy Iraku zajęły ważne 

wzgórza. Komunikat ogłoszo- cja Reutera donosi, że Rząd/ raj odbyło się specjaln~ po­
ny w Bagdadzie stwierdza, że Brytyjski skierował na wody siedzenie gabinetu . brytyJskle­
walka była niezwykle zacięta. Bliskiego Wschodu kilka więk go, poświęcone sytuacji w Pa 
Poległo 74 żydów, a przeszło szych jednostek morskich bry l:?stynie. 
'OO odniosło rany. tyjskiej floty wojennej. PARYŻ (PAP). - W środę 

LONDYN (PAP). - Agen- LONDYN (PAP). - Wczo- rozpoczną się · na wyspie Ro-. ______ ..;. ____ ....;;......; ____________ dos rokowania między Izrae-

Izba słucha dalej z- napię­
ciem słów ministra Dąbrow­
~kiego o sukcesach zeszłoro­
cznych na odcinkach finanso 
wania inwestycji, finansowa­
nia wymiany towarowe.i oraz 
- polityki emisyjnej. 10 za­
sad, na których zbudowany 
zostanie budżet r. 1949 - spo 

Oesperackię chwyty USA w Chinach 
nie matują Czang-Ka:-Szeka przed k1ąską 

MOS KW I\ ,_ AP), - Ko respondent agencji Tass do­
nosi z Szanghaju, że w dob rze poinformowanych kołach 
zagranicznych omawia się no we starania. amerykańskie, 
mające na celu wykorzysta.nie krytycznej sytuacji Kuomin­
tangu dla zaborczych planów USA. 

tyka się z powszechnym zro Przedstawiciele Stanów Zje 
zumieniem. Ze szczególną a- dnoczonych w Chinach wysu­
probatą przyjmuje Izba nęlt wobec rozpadającego się 
stwierdzenie, że do budżetu reżimu kuomintangowskiego 
na rok 1949 zostaną włączo- nowe żądania. n" wydatki na. cele inwesty- żądania te zostały sformu­
cyJne i że budżet opiera sie łowane jako warunki dalszej 
na zasadzie stabilizacji cen 1 'lmerykańskiej pomocy w wal 
płac. ':e przeciwko siłom demokra-

Posłowie manifestuią •swe tycznym w Chinach. 
pełne uznanie dla słów min. Warunki Stanów Z.jedno-

czonych są następujące: 

1 Otwarcie największego 
szlaku wewnętrznej ko­

munikacji wodnej na rzece 
Jang-Tse-Kiang dla floty wo­
jennej i handlowej Stanów 
Zjednoczonych. Przyjecie te­
go warunku oznaczałoby usta 
nowienie w tym ogromnie 
ważnym rejonie otwartej kon 
tr«Jll wojskowej Stanów Zje-

w • • trzec1q rocznicę 
utworzenia Republiki' Albańskiej 

· Kra\ który u-aga lfobrobyl dz Qki przy aż Il Zwrązku Ra•z eck:ego 
T~rana. PAP. - W dniiu 11 i politycznym. Plan ten prze· ruje part'.a świata pracy, któ 
stycznia H>'-6 alb31ukie zgro- widuje poważne inwestycje ra związała Alban~ę z obozem 
madzenie ustawodawcze po- pr:remysłowe i zwiększenie antyimperiaHs.tycznym i demo 

procukc:i rolnej. Powstaną no kratycmym świata. Naród al­
wzięło uchwałę w spraw'e u· we fabryki, jak: zakłady tek· bański złączony węzłami ser-
tworzenia Albańskiej Republi stylne, cukt;t>wnie, tartaki, fa decznej przyjaźni ze zw:-~­
ki Ludowo - Demokratyczn'?j. bryka cementu. rafineria ro- kiem Radzieckim i krajami 
w trzecią roczrt:cę utworzenia PnYa, naftowej •• ATA" przyporni demokracji ludowej śmiało 

źe odbudową Albaniii kie patrzy w przyszłość. RepubUki odbędą się na t.e-
ren:e Albanii liczne urcczysto " 
ści. 

dnoczonych, co jest sprzeczne 
z zasa:dą suwerenności Chin. 
'} Stany Z?ednoczone do~ 
-. magają się, aby wyspa 
Formoza została przekształ­
cona na wspólną amerykań­
sko-chińską bazę wojskową. 
Oznaczałoby to · faktyczne 

oderwanie Formozy, mającej 
wielkie znaczenie i:trategicz­
ne, od terytorium Chin. 

Rzecz jasna - podaje kore­
spondent Tass, - że w do­
brze poinformowanych kołach 
zagranicznych Szanghaju pa­
nuje przekonanie, że przyję­
cie bezprawnych żądań ame­
rykańskich nie mogłoby ura­
tować beznadziejnej sprawy 
reżimu kuomintangowskiego. 
Żądania USA ocenia się w 

Szanghaju. jako desperackie 
wysiłki Wall-Street, mające 
na celu opanowanie Chin za 
cenę suwerenności narodu 
chińskiego. 

LONDYN (PAP). - CHIŃ­
SKA ROZGŁOSNIA LUDO­
WA PODAŁA DO WIADO­
MOSCI. ŻE W PONIEPZJA­
-.,EIC PRZED POŁUONrnn1 
ZLIKWIDOWANO OSTA­
TECZNIE WSZYSTKIE WO.l 
SKA NACJONALISTYCZNE. 
OTOCZONE NA POŁUDNIF. 
OD SUCZOU. 

lem a Egiptem w sprawie za­
wieszenia broni. 
PARYŻ (PAP). - Powołu­

jąc się na' miarodajne źródła, 
agencja France Presse donosi 
z Kairu, że brytyjskie Władze 
wojskowe wzięły w swe ręce 
ca.łkowitą kontrolę nad wo.i­
skami i środkami ltomunika­
cyjnymi w Tr11nsjordanii. 

Legion arabski, pozostający 
nod dowództwem GLUB PA­
szy, podporządkowano rów­
nież bezpośrednio Anglikorr-> 

Nieznana jest jeszcze sytu­
acja armii irackiej. która znaj 
duje się teoretycznie razem z 
wo iskami transjordańskimi 
pod jednolitym dowództwem. 
----~--.... ,-... .............. ,... ........ 
Wymiana depesz z okazji 
św ąta Bia~oruski9i SRR 
WARSZAWA (PAP). W 

związku z 30-leciem po­
wstania Białoruskie.i Socja­
listycznej Republiki Ra­
dzieckiej nastąpiła wymia­
na depesz pomiędzy Preze­
sem Rady Ministrów Józ~­
fom , Cyrankiewiczem, a 
przewodniczącym Radv Mi­
nistrów BSRR A. E. Klesl­
czewem. 

Snfurs i Ts~.daris" 
tlvorzą 

r.owy rząd grecki Niemieckie oddziały wojskowe 
. AlbańskR Agencj_a Telegra- formowane są przez Anglosasów na terenie Bizonii Paryż. (PAP). Agencja Fran 

hczna , Ata" ogłos1ła artykuł, BFRT IN p ce Presse podaje z At.en, że 
w którym podała osiągnięcia ' ~ • (PA ) - w_ k?- :Krefeld przebudowano magnzy_ Ją. równocześnie faszystów pol- pomiędzy Sofu!isem a Tsa.ltla-
A.lbań&kiei Reput-liki w c'ągu lach dziennika_rskich podaJą, ze,ny 1 fabryki na koszary. skich, czeskich, 1 jugoslowiań_ 1·1sem osiągnięto porozumienie 
ostatnich trzech lat Po prze· anglo-amerykanskie ~ładze oku Władze amerykańskie zorgani skich, którzy mają sl'tżyć w w spraw:e utworzenia nowego 
orowadzeniu nacjon"alizacj1 fa pacyjne w ~als~ym c1ą~u ~ormu zowały pod Frankfnrtem ośro. tworzących się oddziałach woj_ rządu, którego skład będz.'ie 
h k .. kop~Jń prod~kcJ·a prze ją. na terem? B1zonii mem1ecJcte dek werbunkowy dla żołnierzy skowych - pod dowództwem ogłoszony w środę. 
ry 1 · "' • oddziały WOJskowe nie · k" h A k · b · k" · myslnw::i podniosła s'e znacz· ' · miec ie · mery a.me wer li memiec im. Dzii;ki przyciągnieciu d > rzą . · . d W okręgu Osnabrueck-Aachen d .. . ' 

1 ni~. Zb1;Jdowano _10 ty~1ęcy. ~ znajduja. się koszary oddziałów • u_ partn s~c.ial-dem~M:ratycz. 
mow. hn1e koleJOWe, drogi l wojskov.7ch, które otrzymały Komunikat KW PZPR n~1. Sofuhs i Tsal~aris za~w 
rl'!osty. Pr~prowadzono w -po nrzw ,b a.cl robotnic eh". mh nowerl'!u ga~me!owi me-
sob energiczny walkę z anal- Naę c~ei?'; eh 0 dzi ey · znaczną wrększośc głosów w 
fabetyzm<>m Otwarto licZllle 3 byli ori· Yowied hitalłów sto_ Wydział Ekonomiczny Ko przy Komitetach mie~ ·kich i parlamencie. 

ky-ó-.- ·1 · • d · j cer erowscy. "t t W • 'd k' PZPR • h · p· k · •>zkoty, t rvch i osc po n:o- ·wadze brytyjskie starają ię m1 e u OJewo z 1ego pow1atowyc PZPR Woje- .. 1erwszym roloem now€go 
sła _się ,., 200 proc. w porów- przedo wszystkim zwerbo:ać zawiadam~a. że w środę tj wódzwa Łó?zkiego. re_z1mu będzie. złożenie ;_vni?-
m:n•'U 7 e stanem z roku 1938· żolnierzy niemieckich. którzy 12 styczn!a br. o godz. 10 Stawiennictwo przewodni- skn w:. sprawie prnedhiz·ma 

„ATA" podkreśl.a. że dwn· podczas wojny służyli ~ zmoto lrano odbedzie si~ w świetJi-,· cząc_eg-o, z-cy oraz sekreta- ;~kacJ~ 
6 
par_lar~inntarnych o 

letni plan gospodarczy na la ryzowanych dywizjach „Gross- cy KW PZPR Łódź. Piotr- rza sekcji obowiązkowe. a~z~~n s~~ięcy. ż" 
ta 1949-1950 wzmocni Albanię deutschland" i „Wiking". kowska 55, pierwsza odpra- WYDZIAŁ EKONOMICZNY w.pewn~ sobie nanow~ re: 
.pod względem 1ospodar<;Ż71ll W miejscowojclach Gladba.ch, wa sekc.ii orzemv.dowych KW PZPR pełna swobode dziahnria. ro 
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Komunikat KG włoskiej partii Komunistyczr.ej 
RZYM (PAP). Włoska Par- celu 1mnlejszen.le nędzy ~e~: 

tia Komun1słyczn:l opub!ikowa du mas robotniczych i 
botnych, 

Prawie tysiąc radców zakła 
dowych - wtoknian.y zcbralo 
się wcwraj w sali Centralne­
go Robotniczego Domu Kul­
tury, aby omówić ogolne wy­
tyczne nowej umowy zbion>­
wej w przemyśle włók ;p nni­
czym i aby zasady jPj pl1i.n .ei 
wyjaśnić robotnikom, któryd1 

doprowadzi do zwyc ąskiej realizacji Planu 3-!etn ego la po zakończeniu obrad Ko· Kierown'ctwo PaTłii ujaw-
mitetu Cen\Jalneqo, komuni· nia przt'd całym narodem ten 
kat w którym stwierdza z o· nowy dowód obrony P'.zez 
bu;zen'em, li rząd odrrncił na nąd jrdynie interesów naJba~ 
wet najbardz;ej umi.;irkowane dii ej egoistycznych grup k;P>J 
propozJ.cje komun:st.' frak- tali1mu przemysłowego i ob· 
ej[ par~menlernc i . maj ące na ~ zarnlczego. 

Radcy zakładowi włókniarze wyjaśnią zasady umowy 
współtowarzyszom pracy. 

tlarezych. Jut ukla.t1~m J s- widowirne kartki rodzinne, I l<r~tarze Rad wzmqgą czuj­
nym i przejrzystym dajt 1rdy:i uwzgli:dnla on' wli:k„ze ność klasową , aby zwalczyć 
mo:i;no;.c każdemu wlólmia- 1>oh'uby rodzin o wlększd chwyty propagandowe wroga 

Beleowie pod kontrolą Niemców są przeds ~awicielcimi. r:wwl szybkiego oblkzellia za 1hl~1·i diiecl. który usiłuje siać ferment. 
Zebraniu Rudców Zukl.Hlo­

wych pczewodniczyl low Ju­
lian Kubiak - przewodnictij­
cy Zarządu Glówne~o Związ­
ku Włókniarzy. Obecni byli : 
prezydent miasta tow. Euge­
niusz Stawiński - dawny se­
kretarz generalny Związku. 
oraz pn:ewodn fczący OKZZ­

robku. WlączaJ~c do płacy Nowa umowa przynor.I rów- Nowy układ zbiorowy do-

tow. Widawski. 
Po referacie tow. Aleksan­

dra Burskiego, wicepn.ewod­
n!czącego KCZZ - liczni rad 
cy, którzy zabierali głos w dy 

r>otl:.<tawoweJ włókniarzy Wl'· nleż włókniarzom, a w szcze- oomoże włókniarzom w wy­
nagrorlzenla w naturze w po- icólności robotnikom niżf'j u- konaniu planu produkcyjnego 
~tal'i kart żywnościowych I o- posażonym poważną podwy:i- w roku 1949 i doprowadzi do 
d:de~owych oraz Inne iiwiad- kę plac, przeeietne realne pł2 zwycięskiej realizac.ii planu 
czenia, jak dotacj& r.tołówko- ce potłnlcsą ~lę o ck11Jo 10 trzyletniego i podniesien;e po 
wa I ekwiwalent za różnicę prncent. iiomu życiowego. Włókniarze 
cen gazu, e\ektrycznoścl, bile- Rady Zak!adowe zobowią- r.dają sobie w pełni sprawę. 
tów tramwajowych I oleJo- zuią stę I wzywają wszyst- że relllizacja nl~nu trzyletnie­
wych nowy układ zbiorowy kich aktywistów zwią1kowych go jest fund11mentem i wa­
daje każdt>mu wlillmlar1owl i członków Związku do do- runbem ror.poczr>cia I re'l.li­
nr:iwrhiw~' obraz kf'O płacy kładne~o 1apoznania się z rncii 6-letni<:-110 pl11n1J gosoo­
nsllrlniczeJ. Sprawl!'dllwy I tf"kstem umowy i wyjaśnienia darcze'{o. nl:rnu. który zbu­
~łns?ny j~st równlc:t ~ystf'ni Jo.i zasad współtowarzyszom duje fundamenty so.cjallstycz 

BRUKSELA (PAP). - S~­
nacka komisja wojskowa w 
raporcie, dotyczącym ~ytuacJ! 
belgijEkiej armii okupują:<>) 
tereny niE'mieckie, zwróciła 
uwagę na znamienne fakt:v. 
świadczące o wyraźnPi d:\'­
~kryminacji Belgów w Nbm­
:zech. 

Zgodni" t powyższym ra11or 
tern. żołnierze i oficrrowle 
bP.lgl.iscy nit> t:vlko llOdh•J:"aia 
dowództwu anl"l!'lskiemu. iilc 

rówmez poddawani są kon­
trcli celnej spra wowancJ 
przez Niemców. 
Członkowie sztabu flł.1wne.,.. 

go armii belgijskiej - ~twiE'r 
dza raport - nie biorą udzie 
łu w obradach. od wyniku 
których zależy rozwój bel~iJ· 
sko - niemieckich stosunków 
handlowych. 

Nie posiadają oni r'iwf'iei 
żadnego wpły\vu na · pod:?ir"lo­
wane d~cyzje przez arir{~l­
skie władze okupacyjne. ; skusji, podkreślali, że umo­

wa jest wielkim osiągnięciem 
klasy robotniczej. „ W ustroju 
kapitalistycznym mówił 
tow. Czerwiński z PZJG -
nie śniło się nam o takich o­
siągni~ciach. Walczyliśmy o 

wypl:it ods~kodcwania 1a r.llk, I "'>racy. Przcwodnicząo,y i se- nei Polski". 
·.::.:._.:.;.:;;,;;,;_;~~~~--~-------~~~--

USA I 

nie liczq 
I 

Się Z narodów 
I O 

op1n1q skandynawskich 
Od decyzji tych z::ileży cz~ 

sto bezpieczeństwo Belgii. 

wcią,aiac Danię. Szwecję i Norweg;ę do imperialistycznego bloku 
Autorzy raportu domi:i~ają 

się przyznania jednostkom 
belgijskim, stacjonującym w 
Niemczech praw armii au~o­
nomicznej I przydzielenia dt' 
dowództwa brytyjskiego wyż­
!\zych oficerów belgijsk 'ch \V 
charakterze obserwatorów oo 
litycznych, gospodarczych · l 
kulturalnych. 

zdobycze socjalne - które te- PARYŻ. (PAP) z K<>pen· 
-raz mamy". hagi donosza, że d:-:iennik 

„Zaszerel!owallśmy rvbotnl- duński „Land och Volk" o· 
ków - mówił tow. Sunarow-
ski - we wszystk ich dziedzi- mawinjllc l•onfenncjc m

1
ni 

nach włókienniclwa. Usunęli- !. rów kraiów skanrl~·n~.w­
śmy dysproporcje, z powodu sk 'ch, stwierdza, że czyni 
których płaca za tę samą pra- się wy11'!ki dla wr.i~l.{ni~ci11 
cę w dwóch ró ;':nych zakła- .U .mii do antyrad7.ieckie~o 
dach była różna . uregu lowa- bloku. 
liśmy spra,>.•ę godzin postoje- Nikt przy tym nle iralere· 

~~~~~il~~~nil~ł:l~~M~~ ~"';;'.~~; su ie si~ O'linią narodu duń-
zachętę akordową dla · ·1ych. sk:q~o. Prow11dzi s:ę tylko 
którzy ogranicz~ni sa możli- •>ropag-nndP,. me.i:1ca ni rc­
wośc; ami p~oduk,..yjnym i war I:! ZP'llr'.'!"7 cn'e D11l1czyków. 
sztatu. LI' cz n1ród tlnl1 Jd - pis·„e 

Nie ma jui. wi ,..cc j 7.mory ti1.icnn'k - zdaje snh:„ spra 
bezrobocia, k \órn n e~<.1 la na < w~ z t !~O, ie proiektownne 
w czasach kan : 1ai: ~tvc~nvch blo'd kr,1 ią w SJh:I' wif"lk:e 
Akcja S')Cia lna umoż l i wi ·1 
nam i n:>szym ri:>.;r>ciom wc711 _ n'd>:l7.p'cczeń~hvo i złlgra-
sy. zapewnia żłobki i p:·zcd- ża'a in~eref.om Dan~i. 
szkola". SZTOKHOLM (PAP) -

Rezolucia, jaką uchwalono lniennik „Ny Dag'' pod­
na zakońcŻenie zebrania. w kreśla. że tajna konferencja 
wyniku długotrwałej dysku- ministrów krajl:w skandy­
sji, jest jednocześnie .icj pod- 'lawskich. która się oribvła 
sum0w;iniE'rn. W rE'i'olucji czy ,,., Kć'r1~t-irl. jest wyra:>:em 
tamy m:ędzy innymi: · k k ń 

N kl d b
. ro~nące~o nac1s u amerv a 

- owy u a z 1orowy rf' k ' Sk rł . 
aliz11je en dawna one?klwan:- c ieP'o na : an ynaWlP. 
pni'~ włókniP.rzv rt'forme plac Konfer~nc1a w Ka.rl!:ta? orl­
i stanowi oowainy krolc na- była się, formalnie b!orąc . 
przód w kierunku normallza-/ z inicjatywy Norwe~ii. Lec? 
cjl n~nych !lł<l'"nnków .-ospo- w istocie rze<"zv odbvla się 

Protest iapońskich związkowców 
prze~iw an1y~o1otniczvm zarządzenirm rządu 

MOSKWA (PAP). - .Japońldowyrh w .Japonii po•tanuwila 
8~a. age ur ja l~ioda. cu~i n tlono 7.wróri~ ~iP. do mini~ter~t~e 
s1, ZI' federar.1n. 7.w1ązkó~_::,:o pra(·:v z pro~esteru przel'iWko 

' Przed zjertncczeniem 
młodzieży rumuńs'·iei 

zamierzonrj rewizji u~ t11wo 

rlnw~twa dla rouotnil.ów. 
Fcdernrja 7wr6rils ~ię rów_ 

nież r'lo pr11e~11.iąr,nh .,, 1tprlrm 
BUKARESZT. - rlennm Ko. o \10•l.1~r·ie holirlo rOC'j 11 kcji 

mitet11 Centralnego zwię7.ku 
młodzieży Tohntnic·zpj Rumunii prot.c~tar;vjnej przN•.iwko r.nku 
rowzięło uchwołi: w sµmwi!' 'om rząclu, których fl'l<'m jest 
Zjednoczrn ia nilo1lziPżow<';:o dra~tycznP o;: •anirzrni!' I f':\>1 

rur hu d!'rnol;rnf v1·z1H' "O w Hr· ;.wi~ zkowyc· h. 
publirP r1111111i1 ~ 1ii .< ', j. " 

W. Ażaiew 42 -
Daleko od Moskwy 

. ' 
- Pracowmkćw łączności należy uczyć nie na kur­

sach. a odrazu na praktyce .. Jestem pewna, że przewody 
do Tajs!nu można przeprowadzić w ciągu półtora mie­
siąca. Mam pewien plan i nawet go przyniosłam. 

- Zręcznie! - powiedział Batmanow i znów odwrócił 
się, ażeby spojrzeć na Znlkinda i Beridzego. 

- Jaki jest SC'r.s twef'.O pl:~m1 T:inia? - zapylał Znł-
kind. · 

- N ie rozprasza{· łączników na pu.~llrnch, .{dy'i: je.st 
ich bardzo mało. Nalf'i.y stwo1·zyć jedną szturmową ko­
lumnę, gdzie proces pracy będzie rozbity na proste. nie­
skomplikowane czynności. nzeczq najw&żniejs:>:ą będzie 
zwerbowanie ;;tu komsomolców, którzyby dobrowolnie 
poszli do tajgi. Tania czekała, co powiedzą kierownicy 
budowy o jej propozycji. Ci milczeli, myśląc nie tyle 
o tym, co powiedziała dziewczyna, ile o niej samej. N<'. 
duszy Batmanov.a zrobiło się jakoś świątecznie i w 
myślach mówił sam do siebie: - Oto one, złote kadry 
same idą do c'.eb;e, Wasyli nie ziewaj, staraj się jaknaj­
lepiej przystosować je do pracy. Beridze observ. ował 
dziev.,czynę sponad kołnierza kożucha. 

- Chcę odpowiedzieć na wasze pierwsze pytanie­
powiedział. - Macie rację. Każdy ~unkt ma prawo znać 
nasze zamiary i powinien mieć jasną perspektvwe.„ 

ona z inicjatywy Waszyng­
tonu . 

S tany z(ednoczone pragną 
•oro an i zować „blok atlantv· 
rki" w c i ą~u najbl:ższego 
cza~u. 

OL"gani7.acji marschallowskiej I Dziennik podkreśla, że 
u 1 atwiła Stc.nom Zjednoczo Lange uważa projektowaną 
nyrr. wywieran;e nacisku na !.'.:andynawską współpracę 
kierunek polityki szwcdz· wojskową za przygotowanie 
kiei . dJ przystąp ' en i a kr:::jów 

W świetle ostatn ich wyda 
--~r'1 - pisze dziennik - wi 
clać, opinia kół postqpowych 
o planie Mar!halla była słu ­
c;wa. Piaf ten ma ułatwić 
Stanom Zjednoczonym opa· 
nowante świata. 

Tw;erdzenia, jakoby Zwią '>kadynawskich do bloku im­
zek Radziecki zagrażał bez. oerialistycznego. 

Wystąuy w Muskwie p;eczeństwu S:wecji, są trn W tej sytuacji - pisze 
dencvjnymi wymvs!ami. diienn1k - rząd n:wedzki 
świadomie szcrzon.{mi dla pow men bezwzgl~dnie wy­
przyciągnięcia Szwecji do cofać s'.ę z wszelkich pro­
„paktu atlantyckiego". jektów, rłotyczących stwo. 

polskiego ś..,iewaka 
MOSKWA (PAP). Znany 

śpiewak polski Jerzy Garda, 
którego pieńvszy występ na 
akademii mickiewiczowskiej 
w Moskwie spotkał się z go­
rącym przyjęciem publiczno 
ści radzieckiej, wystąpił w 
dniu 7 b:n. z własnym kon­
certem w wielkiej sali im. 
Cza.ikowskie,zo. 

„Ny Dag' nawiązuje do.r.i:en'a bliku s!rn..nrlynaw-
ośwladczeni„ norweskiego 1 s~.iego. Przy pomocy planu Mar 

sha lla zmusza się do pos!u­
~ 1 cństwa te kra~e . które mo 
!- y by przec'wstawi~ się 
niPbezn ieC'znvm tendencjoi;;n 
„1erykańskim. 

min 'stra spraw zagranicz- Dziennik za:lnacza, że je· 
nych. Lange. który wyraził żch Szwecja pragni e szcze­
orze:konan ie. że Szwec.ja i rz~ p::-o·Nadzić politykę neu· 
Dania wraz z Norwc~ią bę- tralną - musi ona wycofać 
Ją ściśle wspóloracowały z t=-: również z organ:zacji 
blok em za<"hodnim. 1 '11arshallowskiej. Szwecja . orzystąp : w ~zy do ------

Partia Wallace'a domaga się utrv1alenia poKoju 
rezydenta Trumana do podjęcia rokowań z ZSR~ 

NOWY YORK (PAP) - Komitet wykonawczy amery­
lmń~:dej Partii Postępowej o "ło~ił !comuniknt, w ktorym 
dnmaga się. ab:v pre?sdent T rui"' an dotrz,ymal &w:v1·h pr:r.y 
r7"czrń w srran•i? utrwal('-;„, r><'!,n ,jn I w t~·m cdn podjt>.1 
rokow'łnia ze Zwla.tO.icm RP d7.il"l'kim dla urPgulowania 
nnjważnlejsz~·ch 111)orn:v<'h ia -:a1lnlei1. 

Treść dr>klaracji am"rykań- j patrywanie pieć krajów euro 
~Idei Pcirtii Postępowui ·w~ta- I P"l~kkh. ucz,..~+„icząrych '" 
•ci u<"hwalona na spccialnvm 1 hhk11 rachndnim - w broń 
oosied7.Pniu K0mitetu Wvkn- '"""'ryka!iską. 
'lawczego_ w którym uczest- Rówrocze~ni" minister F'or­
ni<'zvlo 30 d7.ia~ac7'.v Partii Pr .·rst:il wyi1taoił z jcszc7e bar­
<;t~n0w<>i z ią ~h"1ÓW izjnj p"l•v::i"'n•·m ,,,,,jn<1k'~TT' 'V tłf'klardi tc>.f CJ:vtam:v r!0m„aa ;?C ~ie ghv nr„anv 
m. ,„,: •vvk_,,..,„,,.('7P R>:ądn TTS.I\ ()-

„Dwa ty~ridniP tE'mU prPZ:V- ~r„vmatv nrawo t)P"~d'>nia 
dr>nt Truman zwróril siP cl" 1-irrini d" hk'"itrkoh•·ink kr'l­
narodu amer\'kań!':kiego z a- ;u r<>z unrzl'dniei z<?odv R:rm­
'l"l"m n pon„rc:i<> je~ri ~hrań ;r-~11 .: 

mAi;>"v<"h nll col11 „nr:i:nknn.:ił 'J'rn•lno h"'il'rd:-i~. '7,p łPllt" 
l"l~1>rl R'łrl:i:incki. ?" f'hromv .1" ~f\07'.;" r>IP"" ~łanowi„ n•v. 
,i,.„ ;„ i fr1 1m p0knjll" Rząd ~"7 nnko.io•V'•f'h l"11il•1'dl". 
"itanń"' 7. '"<innr7onvch noclia 1 D<>Vi:>r:icii:i :=trn1>rvknńqk;„' 
;:'n"'"lk takie kroki. któri> nr7" Pprtii P -:i sf„uov1nj p0rll{rd:a 
1'„r>~h i4 po'•" inwe 7.llm'arv ;"1°i. 7.> n~P7'"dE>nt Trum::ir 
nnn::trt:imPnt ~t'll"tl 7."'Jcnm11- •7 (\r~rJ7;,, .~,,·t-m tifP 7„')l"I"''"' 
„ iJroi,, ,3 ł te nr.,.vaoto"-'11iP ot\1 ''"' f)~7.('l!"t.~":tl""lia •• zimrtC'i \''l,'('d­

"!'r'n'1-:'lf1:1T'\{ V('!t i cu'I :nc7 WO j„ „,,,u 
~l:„wv. kt.'.rv nr1P wi1l11IP 1 ·1n- f)"~omrv hnr! ·(l't 1v0i•knwv 

Tania sluch:ila ro, nie odwt ;.cając głowy. Beridzc mó­
wił o przebudowie projektu, o odcinku trasy położonej 
na lewvm brzegu. • 

- Należy wyobrazić sobie zadanie to w calości , a nie 
część tylko. Dziewiąty punkt jest jes1cze nledoc;tateczną 
wy~okością. z której moima Jyłoby uchv. ycić cały c braz 

Obecnie wam truClno jest Z'"ozum:eć nasze decyzje, ale 
zrozumiecie je późn'ej. 

- Zdaje się. że już zrozumiałam - powiedz'.ała dziew 
czyna i odwrócił::i wreszcie twarz do Beridzego. - Czy 
sami wpadliście na pomysł lnwego brzegu, czy też czy. 
ta1iście o nim w naszych notatkach? 

- W notatkach? - nie widziałam Żl'onvch notatek! 
Balmnnow z z:iintcrcsowanicm spojrz'lł na Tani~. któ· 

ra wyiaśniła rnu: 
- Od pierwszych dni wojny na trasie stvchać było 

g '. osy o tym, że należy zrewidować proiekt. Znala7.ł się 
człowiek, niejaki Karpow. który dowodził, że trasę na­
leży orzeciągnąć na lewy brz.:g. 

- Kto to jest taki? - czy inżynier? 
- Nie. To jest rybak. rdzenny m'eszkaniec Adunu, ze 

wsi Dolna Sazanka. Kierował dużym kołchozem. Pew­
nego dnia przyszedł na nasz punkt i prosił aby mu dali 
pracę: „Chcę nauczyć się u was rozumu". Bardzo zdolny 
człowiek! Wykształcenie ma nieduże. tvlko siedem klas. 
ale wszystko umie i najbardziej skompl i kowaną sprawę 
chwyta w lot. W naszej budowie ogromnie fa~cynowała 
~o droga. Przez c ły czas dowodził: .,To nie przypadk0-
wo na lewym b1 zegu Adunu utworzyło się tyle posioł­
ków, wówczas gdv na nrawvm brzes!'ll nie ma ich w ogó-

jakiego Truman d.imag:i s•ę 
pozostaje w Jaskrawym kon­
traście do drobnych kwot. 
przeznaczon:i.'ch na pod wyż­
sz„n ie dobrobytu narodu amr 
rykańskiPgo. 

Im więcej armat - !'zyta­
my w deklaracji-tym mnkl 
nowych mlcs7.kań, t:vrn itorze ! 
nrzed~tawi11 ~lę opiPka ll"kar­
•ka. tym nl7szy poziom oświa 
t.y. Naleb odrzucić politykę. 
godzącą w dobrłlł>~-t nar,..du 
am!'ryk~ń~ldcgo I w poltó.f 
'>OWszrchny. 

Prezydent Truman - jak 
oodkreśla deklaracJ::i - Pl· 
'i<>da ohncnie m·r>n ... ~t M71'Jt')· 

częci11 now('.1 polity!ci. -M~"e 
"1n u'ioworlnlć. i:P . rhrl'mv iP 
d•1n;<> i tvlko J'l"lk·oi11 "-l"lr""Z 
~"<m0<'7.!'?<'iP r0knw::if1 "" 7.wi;. • 
'"iPm Rarl-.:leckim rll::i 11rrr.u­
l0wii,,.,1::i v.•qy~tklrh ~nrirnv<"h 
7.c>e:adniPń i zakmic7"ni11 „7ilT' 
..,,:i.t 'Voiny". 

P:>rtia Pr~t::r"·~·it Pntlr• fr 
-'n Prf'ryć!„nh Tntm"r>a. ith'· .... „,„ .... ,,rH f'rr„07 ....... TĄ n.,.„a,..i"l· 
rnentn St:\r>11. \'l'.-,1„nb„r„:> 

Forrcsl.ala, dotyczące :r.awar­
cia północno - atlantyckiego 
p;iktu i wysyłanlll broni ame 
rykai1• kie.i r.a granicę. 

Partia progresywna doma;a 
się również znleeienia ustawy 
Taft-Hartley i wprowadzenia 
7. powrotem akln War.-nen 
bn poprawC'k. pror1oncwa• 
,~ ·rh przc-z Trumana. 

Poprawki te oznacza.ia b'l· 
wiem. 7.e polit:vka represyjn'l 
wobec ruchu robotniczego, s'o 
~n\"ara na podst:w:i<> us~.łwy 
Taft-H;.rfley - bo;d7ie tl«! ~·j 
•1n-R·1 ~ t::tn::1 

lacię·e walki na Jawie 
PARYŻ (PAP}. Dzienniki 

·!"l'lC5Z~, fe ł1"1 ,!;>WiP łllCZ'l 
~ię ndde WJ\l!ti mir,dt,.v od~ 
rłzi;•hmł lndone7.yjsklmi a 
wn ;ck ami hol<>nder~k in· i. 

lnclonez:vjczycy w;ov:o:iuha­
i:i w p1n;vi~tr7e mo!lt:v. a1Jy 
•.i!rt:d..,if ruc!P• zmot(l'"''7.'I· 
w::-n,•ch woj~k h~leniler­
skirh. 

le. Li;\\'.Y brzeg rnsiedk•ny jest. gdyż istn:eja na nim 
sprzy.i~Ją."e warul'lki n:itur:i.lne. T~·a:a r;a p:·a;;,..v,n b:·ze 
gu

1 
i?z.ie wbrew h!c:;torii Adur u. Dro'.'.'.a potrznbna je_5t 

w,asme na lewy;r brzegu . gdyż ona polączy Namoi. Ol­
go.chtę, C~y~mył. C7cmi i w ielE innych osad z Nowi1i­
sk1em. rla 1mr:uls dla rozwoju powiatu w kierunku nół­
n?cnym. !ia prawy:n hrZf'rlU r!ro!ta potrzeb11a jest ,ieGV· 
nie o~adz·e - U.;i~1r. Poia tym n11 prawym hrzei;u h'ara 
pr~ec:na całe ob~ ar~ z31~oś;:'ętych pa<;(órków. u lewym 
zas brzegu będzie się ciągnąć szerokim t;ira5em obok 
rzeki. Tut~~ budr wniczym naftociągu będzie pomagać 
cala lujnosc Adunu, na prav1ym zaś brze"u j~t pusto 
i n :kt nie pomOiie!'' 0 

- Do djabła! Dajcie mi d.)wody na korzvść lewe~o 
brzegu .-: ze zdt:.nerwowaniem poruszył się Beridze -
czy mozlnvem je: ., że rybak w ten spo~ób to wszystko 
sobie obmyślił? 

- Aha! - zaczepiło was! - roześmiała się zadowolo­
n!. Tania. Alr b~d~cie sp?k!Jjni, on. nie o.rlbije wam wa­
sz .. J SłP.v•y. Choc1az, uczc1w1e mówiąc, Ja uzupdnilall'I 
myśli Karpowa. propo~ycj~nli i pomys1ami innych tO\va· 
rzyi:.zy. - Tan: a głośno kichnęta, ok<izało si o w końcu 
że się zaziębiła. .., ' 

- Mówici'• o wysok1m punl{cie widL.enia i o Małvch 
sprawac~ .iedhe~o punktu. Ale, jak widzic'e. była 

0

już 
prób1 7:=t•n~r>reso·,vania się ogólnym losem całej budowy. 
. - Czy Karpow jest tl!r&z na nunkcie? - zapytał 
Załkind. -

(D. c. n.) 

, 

' 
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-,o I OH'O ~wi~domy i ,·celowy wybór 
Kulł~a slow o politycznym znaczeniu książki Rudnickiego 

Pomyłka w adresie 
Tzw. p01nylki w adresie nie należą do rzadlwści. 

Niedawno np. do mieszkania mojego znajomka, z za­
wodu artysty-plastyka, dobijał się (w godzinach wie­
czornych) pewien faoet, żą.dając natychmiastQ>wego 
pójścia do ch<Yrego. Próżno nicszczęsńy plMtyk tłu­
maczył, że nie jest lekarzem i wogó'le ·nie ma zie1ane­
go pojęcia o medycynie - gość się upierał przy swo­
im i domagał się w da"lszym ciągu pomocy Ze"i".arskicj. 
Sprawę wyjaśniła interwencja dozorcy: jak się oka­
zało, 'Przybysz byl ciut ciut, ji,;,k to się m&wi, pod ga­
zem. 

Przyznanie nagród pań- Uczył się będzie nie tylko a prawdę o życiu wyraża I jawie i Łodzi o polityce mó. 
.stwowych Rudnickiemu, działacz robotniczy, ale - tak, jak odczuwają ją dzie- wili tak samo, jak o innych 
Schillerowi, Duillikowskie- co bardzo ważne - kan- siątki milionów. swych codziennych spra­
mu i Wojtowiczowi ma o- dydat na proletariusza i pro Pochodzenie klasowe pi- wach. Więcej - najbardziej 

letariusz. Polityczna war- sarza - Rudnicki jest z po- świadomi zdawali sobie spra 
kre;;lone znaczenie politycz- to~ć bowiem książki Redni- chodzenia robotnikiem-nie -,n, że to właśnie przez po­
ne. Wybór uzasadniony był cl_tlego polega przede wszyst jest tu czynnilkiem wyłącz- litykę roz\viązywać można 
potrzebami i celami polity- kim na tym, że nie jest' ona nym i decydującym. Ale wszystkie zagadnienia bytu 
ki kulturalnej, ustalonej :napisana dla człowieka pra- książka Rudnickiego w po- narodowego, bytu jednostki 
przez rząd, a zgodnej z li- cy - w ujemnym znaczeniu wojennym Clorobku naszej związanej z gromadą. Rud­
nią wytyczoną przez Kon- tych słów-ale wyrasta or- literatury jest .napewno je- nicki pokazał, że upolitycz­
gres Zjednoczeniowy. Wy- ganicznie z życia polskiego dyną, albo jedną z niewielu nianie się klasy robotniczej 
bór ten świadczy przede plebi:jusza. Dziś porówny· książe~, które wyrastają bez to zjawisko wyrastające z 
wszystkim o tym, że rząd wać ją m~żn~ chyba tY:lko pośredhio z potrzeb i pra· dążeń i potrzeb klasowych, 
nasz i Polska Zjednoczona z utworami pisarzy radziec- gnień człowieka pracy. a nie sztuczny twór jedno­
Partia Robotnicza sprawy kich, których twórczość jest Polityczność tej książki stek-jak twierdziła i twier 
kultury trak~ują jako _jeden 'lap;ze~zeniem drobnomiesz-,nie j,est sztuczna i .n!e ma ni.c .lzi dotychczas reakcja. 
z bardzo waznycb odcinków czanskiego natręc.twa w sto- wspolnego z łat~1zną pubh- Istniały u nas opinie _ 
ogólnej walki 0 zwycięstwo s:mku do człowieka pracy c1styczną. Ludzie w Sule- formułowane najczęściej 
nowych elementów socjali- ...__ -· - --=" przez pisarzy, którzy dotych 
stycznych w życiu naszego Nasi korespondenci fabryczni donosza czas nie potrafili znaleźć 

kraju, przejmując z dorob- rełnego kontaktu z masami 

ku kulturalnego, narodu to Załoga PZPW Nr 5 pracującymi - że robotnik 
wszystko co tworcze i ;po- czy chłop nie lubi czytać 
s tępo:ve. SprobuJ~~Y tw:er- dała więcej przędzy ksi<iżek o swym życiu i wal-
dzeme to uzasadmc na przy- C..!. Jest to · stanowisko bez-
kładz~ e .nagrodzonej książki Zatło.ga PZPW Nr. 5 w Łodzi, Rówmież robowiąz.anie o wy- względnie niesłuszne i fał-
Rudmckie~o. ,, . która W)okona!ła plan ro=y pirodrukowainiu do końca r. ub. szywe. Książka Rudnickie-

. „Sta~e i Nowe R:udmc- jesizcz-e w dmiu 23 listopada r. dodlllikowyich 60.000 kq. przę- go _ „Stare i Nowe" jest 
k:ego Jest. utw?r~m hterac- ub„ zobowiązała się wy.konać dzy z taikJ rmaC7.lll'.e pmek.ro- już i będzie napewno czyta­
k1m - n.iezalezme od. teg.o ku czai Kongres.u Zjednoczenia czone, gdyiż zatłoga wwroiliuko n~ z najwyższym zaint:!re­
c~y nazwiemy. ~o . parruętm- 4Q.OOO kg. pI!ZJędzy. Zobowiąza- wiaiła w rzec;z.ywU;.tośai ai 78 ~..iwaniem. Dlaczego? Prze­
k :em czy. pow1escią -:- któ- n:iie to zostało wylkońane z nad-I ty1s. kg. pnzęd:zy, wytkonując d~ wszyytkim dlatego, panie 
ra o?raz:iie powstawanie! ro: wyżlkit. plan roczny w 112 proc. waż wyrasta z plebejskich 
d~e~1e się k.a~y robo~ruczeJ potrzeb i pragnień, ponie-
i JeJ :valkę .. ~fały, zabity_ de- waż nie jest zafałszowana 
~kai:n1 S~le]OW Rudmckieg? Zgierz nie pozosta,· e w tyle dromieszczańskością i na li-
istr~1ał m~ tylko k.oło Łodz1. terackim odcinku toruje no. 
~azde w1ększ.e miasto, m~- Załoga Pańs-bwowyiah Zakiła Cel ten rostaił osiągiruięty - we, nakreślone przez Partię 
JąCe perspc.k.ywy rDZWOJU dów Prremysiłu Weibn:ianego fabryik.a wylkonała pon.ad pl<m drogi wychowania socjali­
przemysłowego, wchłaniało Nr. 30 w Zgierrzn.1 zolbolW'iąwa 133.097 metrów, co 6'tanowi stycznego 
z okolicznych miasteczek i &ioę WY1ProduHrnwać ku oz.ci · 

· · · , 
1 

Kcmgresu Zjednoczeniiowego przek!roczenie zobowiąza.n.iia o 

Ofiarą innej pomyłki padla moja znaj01na. Pomyl-
' ki telefonicznej. Zrobiono jej mianowicie p'iek"ie!i 1ą 
awanturę o nieaotrzymanic uniowy o dostawę jalci': h::; 
tam owoców. Naturalnie, chodziło rozmówcy o cenira­
lę czy hurt<YUmię owocowo-warzywniczą. Tylko omyU 
się w adresie. 

Najbardziej jedna.k ostatiiio pomylił się w adresie„. 
rząd holenderski. Zwłaszcza, że pomyłka została do­
kona.na ani pod gazem ani przezi roztargnienie. Bądź 
co bądź o tvażną rzecz chodziło: o tzw notę. A nota 
to wszak dzielo dyplomatycznej sztuki, stara~inie 
opracowane, przemyślane i wycyzelcr.cane. Dlatego 
wrośnie nijak nie mogę pojąć czemu trafifo na adres 
naszego rządu. 

Bo jakaż jest treść owej slawetnej noty i załącz' 
nego do niej memarandum 'I Oto rząd holend.erski pro­
si uprzejmie rząd polski... o popatCie dla holender­
shiej polityki agresji wobec nar oCii -indanc.-zyjslc:ego. 

Ano, p<>mylka. Fatalna pomyłka. I niczym n:eu;:,a­
sadni<me nieporozumienie. Bo cenimy sobie lucl robo­
czy holenderski, szanu.iemy, owszem, i pod-:;iw:amy 
holenderskie radioaparaty, holenderskie tuliyany, ale 
daleko, oordzo n.am daleko do tego, by m:nać i po­
godzić s-ię z ohydnym ludobójstwem, stosowany:n wo­
bec Ir.donezyjczyków przez r zqd ho~enderski. I dlate­
go nie tylko nie ma tutaj mowy o „ popieraniu" po­
dobnie niecnej, krwawej, imperiali.stycznej roboty , 
ale zawsze tę robotę będziemy zwalczać i j ej się pne­
ciwstawiać. 

/'bardzo prosimy: niech się rząd holenderslci lU..S k~· 
wie na przyszłość nie myli. Nie na ten a.dres z taki­
mi notami. 

E. Tam 
wsi mieJSCowy polpro eta- 100.000 metrów pon.ad iplam. 33 proc. Antcmi Pokorski. 

riat, deklasujące się drobno ------------------------------------------------------
mieszczaństwo, wypycha-

Przodująca or1eą.nizacja partyjna 
IWP A # 

nych z coraz mniejszych 
działek chłopów. Ludzie ci 
wędrowali do miasta - nio­
sąc ze sobą wszystkie cechy 
swego środowiska - prze­
kształcając się przy warsz­
tacie w gromadzie fabrycz­

Co wykazał~ Konferencja Fabrycz~a . w ZPB r 1 
nej w proletariat. 

Ten wielki, żywiołowy 
często proces zmian w stru -
kturze klasowej społeczeń­
stwa pokazany przez Rudni­
ckiego - jest typowy dla 
całego kraj1,1, dla wszystkich 
ośrodków faerycznych. Po­
dobną - choć odbywającą 
się w 'innych warunkach 
ustrojowych - drogę roz­
wojową, drogę awansu spa­
ł ::znego przebywać będą je­
szcze w Polsce mieszkańcy 
miaioteczek i wsi w trakcie 
realizowania planu sześcio­
letniego, który doprowadzi 
do wzros zatrudnienia w 
~awodach ozarolniczych 0 „W imieniu Komitetu Cen-
1.20(1.000 osób. tralnego witam i pozdrawiam 

T konferencję delegatów PZPB 
ę widką armię przysz- Nr I przodującej organizacji 

lego proletariatu obciąża partyjnej Czerwonej Łodzi". 
dziś wiele wad środowiska, Tymi słowy zaczął swój refe­
które je dotychczas kształ- rat tow. Ochab i już z tych 
towało. Już dziś w Sulejo- słów towarzysze z PZPB Nr 1· 
wach różnego rodzc:.ju są dowiedzieli się, co o ich or­
ślady nowego życia, ale ganizacji partyjnej myśli I 

wie tow. Ochab i Komitet 
ksią7ka Rudnickiego ukazu- Centralny. A podsumowując 
.' ca rozmiary zacofania, dyskusję tow. Ochab mówił o 
ciemnoty, wpływów klery- odpowiedzialności tejże orga­
kahiych, uprzedzeń różne- nizacji partyjnej. O odpowie­
go rodzaju długo jeszcze bę- dzialności wynikającej nie tył 
dz'.e podręcznikiem, z któ- I ko z !akt.u, że .je~t to wiel~a 
iego uczyć się będziemy ro- orga~1zacia, ~I~ 1 z te~o, ze 

. „ . nadaie ona meiako ton innym 
zezna.wania sytu~cp l form organizacjom partyjr.iym w Ło 
wal~1. ze złą spusc1zną prze- dzi i nie tylko w Łof,lzi. 
szłosc1. Z satysfakcją możemy stwier 

Realizacja Czynu Kongresowego 
Milion metrów ponad plan 

dały PZPB w Rudzie 
Państwoowe Zakłady Pnz..emy- wiel!kich ilo.ści pr.z,ędrzy w przę 

sbu Bawell11ianego w Rudzie d:zaJniach. 
P::ibiamickiej wykoncilly plan Doctatkowe te zoib.01W'ią.w.lll i1a 
ro<:my pr:z..ed terminem. zostały wyik.onat1Je z dość dużą 

naidlwyż,ką we WSZYJ5itkich od-
W rukcji Cz)'ill.u Kongiresowe- d'Ziałacll. 

go zobowią'2la.lła się zatłoga fa- Ostatec:zin.ie oka7Jilllo si~, że 

brymna · w dniiu 6 grudnia cło zafoga PZPB w R1uc!Z'ie Pabia­
:vw1o<luik~anjia po~ad pl~ nickiej wyik.on.ała pli!lll roczny 
Jed·~e~o ~1l ·o11a m~trów tk~111 w prz.ąclrzaJlni średniopnędnej 
2 m hrnow 200 tys; ęcy metrow w 101 proc. w pl:lZędzalni o<l­
w _wykończalni (~a bryka wy-1 pac!kowej w 111 proc. w tk. a. I 
lk.anc~a obce 1kanmy) oraiz do ni w 107 IPifOC., a w wvk.ońc1al­
IWY1>ro<ln~kiow.ainia 'Ponad vla'!' ni w 108. .'i moc. 

dzić: towarzysze z PZPB Nr 1 
rozumieją, co to znaczy być 
przodującą organizacją partyj 
ną i rozumieją spoczywającą 
na nich odpowiedzialność. Do­
wodów tego zrozumienia mo­
żemy szukać - i znaleźć je!­
zarówno w pracy organizacji 
partyjnej w okresie przedkon-

dem bogate doświadczenie -
bogate - to znaczy I pozy­
tywne i negatywne - i ma­
ją pod tym względem dużo 
do zrobienia. I zrobią. Zrobią 
tym bardziej, że już teraz, u 
progu nowego roku, towarzy­
sze - Scheiblerowcy obliczają 
swoje możliwości produkc,vin e 

I sze zdobycze. Za młodu jesz· 
. cze śpiewałem, że „co złe ~ 
to w gruzy się rozleci, co do­
bre wiecznie będzie żyć". ro 
się ziściło: wszystko co w ru· 
chu robotniczym było :de 
zdradzieckie - zapadło się w 
gruzy i odpadło od n:i.c;, a 
wszystko co w polskie.i kla~ie 
robotniczej jest dobre i tw•ir• 
cze, znajduje się w PZPR". 
Tow. Wożniak był na K'.)n­
gresie i słuchał mów powitnl­
nych delegacji rob::itniczyd• 
państw zagranicznych i rarl (I· 
wał się, że „związek nasi lJ: 1t 
ni ogarnia ludzki ród". I t1 
właśnie radością dzielił się z 
towarzyszami - delegata I 
konferencji. 

Preizydium Konferenc/I 

kamy się już niczego. Prze­
stałyśmy już być kopciusz­
kami, które siedzą tylko w 
kuchni i zajmują się tylko 
garnkami. Nie lękamy się juij 
teraz kierowniczych stano­
wisk, które nam powierzają 
Obe.Jmiemy i wywiążemy się 
z nich". 

Im dłużej trwała kanfo;·c11° 
cja, tym wyższa stała s ię .i f' 
temperatura, tym gorę t s7..Y 

był panujący na niej na~' rój. 
Przypominał się Kongres. O­
wacja, j aką pod koniec zgo­
towali towarzysze przedst':lw!­
clelowi KC świadcz~a o wiei 
kim przywiązaniu organizacji 
do k ierownictwa panyjm:go 
i do wytkniętej przez nie li­
nii generalnej partii. A całe 
konferencja - świadczyła o 
tym, że organizacja partyjna 
jest gotowa do pracy, że to­
warzysze przystępują do je~ 
realizacji na swoim ter p111e· 
w bitwach o plan, w pracy 
nad podniesieniem poziom~ i­
deologicznego PZPR-owców • 

gresowym, w pracy fabryki w 
tymże okresie przedkongreso­
wym, możemy je znależć rów­
nież w dyskusji, jaka toczyła 
się na omawianej konferen­
cji, w tym, jak towarzysze z 
PZPB Nr 1 rozumieją uchwa­
ły Kongresu w przystos0wa­
niu do swojego terenu. 

Idziemy ku socjalizmowi -
taka była istotna treść uchwał 
Kongresu. A o tym, jaka bę­
dzie w zrozumieniu towarzy­
szy z PZPB Nr 1 owa dr;:iga 
do socjalizmu, mówiła - w 
imieniu JSZystkich towarzy­
szy i bodaj, że całej załogi -
przodownica pracy tow. Ra­
mus. „Swoją pracą, naszą co­
dzienną pracą, podniesieniem 
wydajności naszej pracy, wy­
kuwamy drogę do socjalizmu, 
do szczęśliwej Polski wolnych 
ludzi". 

Sekretarz Komitetu Fabrycz 
nego tej wielkiej, jednej z na.i 
większych w kraju, fabryc~nej 
organizacji partyjnej zatrzy­
mał się na punktach statutu 
i kongresowego referatu t0w. 
Zambrowskiego, formułują­
cych po nowemu zadania or­
ganizacji partyjnej w przed­
siębiorstwach przemysłowych. 
Zupełnie słusznie. To zagad­
nienie nusi partyjniaków­
Scheiblerowców bardzo inte­
r.esować. Maia ood tvm wzi?le 

i możliwości przedterminowP.­
go wykonania planu rocznego. 
Dyrektor zakładów tow. No­
wicki oświadczył, że takie mo 
żliwofoi Istnieją. Pod jednym 
warunkiem: jeśli organizacja 
partyjna zdoła zmobilizowllć 
do tego zadania wszystkie siły, 
jeżeli potrafi pociągnąć za so­
bą i natchnąć entuzjazmem 
twórczym całą załogę, jeżeli 
potrafi wykorzystać wszystkie 
istniejące na fabryce rezerwy 
energii i zapału, owe rezerwy. 
które tak pięknie ujawniły 
się w dni przedkongresowe. 

Jak wynikało z przemó<.vi~­
nia przewodnjczącego Komite­
tu Współzawodnictwa Pracy 
tow. Gabary organizowanie tej 
energii jest już w pełnym to­
ku. Już teraz istnieje na f'ł­
bryce 220 zespołów współza­
wodnictwa pracy. „Jest to 
przede wszystkim zasługa 
przodowników pracy, którzy 
wzięli sobie do serca sprawę 

Dużo jeszcze przemawiab 
towarzyszy. Z ich przemówień 
wynikał jasny obraz: organi­
zacja jest jednolita i zespo­
lona, zaiste w trakcie dysku­
sji nie widać było śladu daw­
nej przynależności do dwóch 
różnych partii, a jak zapew­
niają towarzysze - nie widać 
jej rówIJ.ież w pracy codzien­
nej. Na konferencji odn0sił0 

podniesienia wydajności, i oni . . . Delegaci 
właśnie te zespoły zorganizo- się .wrazeme, że biorą w niej załogi, w uaktywnienieniu ko 
wali". ud ł ł nk · .. zi~ cz o . owie jednej par- biet i młodzieży, w rozw1ja-
Pewną korektę - i słuszna tu me od kilkunastu dni, lecz niu aktywnej działalności rad 

korektę - wniosła do tegr: od l~t .. r dlatego taki radosny zakładowych, w 
twierdzenia tow. Switoniako„ W>;d:i:w1ęk mogło :nieć prze- wzrost kulturalny k)!~~Y ro~ 
wa: że dokonałv tego przf"de mow1eme sędziwego wetera- botniczej. 
wszystkim kobiety, które na ruchu robotniczego st;:i re- Słowem: w pracy nad r za­
pierwsze stanęły do współza- go działacza SDKPiL KP lizacją historycznych uchw~• 
wodnictwa, do bitwy o wyko- PPR, a obecnie PZPR tow · 0

, 

r..an!c rknu ... ! teraz nie lę- Woźniaka. U • Wielkiego Kongresu. 
" PaJa;ią mnie na· A. Perłowi;;kl 
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Nr. 1! 

PmglQd prasy radzieckiej 

.- d k . ,,Krasnaja Zwiezda" s I o p r O li C J a o połącze~iu pa~ii ro~.otniczych 'f K.rasnaJa ZW'lezd.a 7J!Uilie 

Przed wybuchem wulkanu 

W USA wzrasta bezrobocie i kurczy 
(1'.orespondencla ul. uGlosu"J sz~~a artykuł poświęcony ~pra 

wie ziednoczen'. a partii robot 
• Nowy Jork, w styczniu. w niektó;;_ych gałęziach spa- nów ludzi, zatrudnionych tył I stałe kurczenie si~ zbytu. . niczych w krajach demokra.. 

- Głownym problemem, zajmującym teraz co najt~:l- dła aż o 40 proc. Również ko częśeiowo. Jaką drogę wybierze w te] cji ludowej. . 
sze umysły w administracji Trumana to sprawa budże- rozmiary inwest:c1·i są znacz W sferach gospodarczych sytuacji Truman? . . Rok 1948 - pisze dz:ie?J?ik 
t kt • K ' - I ł 1 t - weJ· dzie do historii śW'lato u, ory nowy ongres zacznie rozpatrywać 1'u:.i; w na1·- nie niższe niż w r. 1946, a w Stanów ZJ'ednoczonych co- W ko ach kap1ta is ycz- · · hl" h d · I we"o ruchu robotniczego, J&· izszyc mac i. Nie jest to sprawa łatwa. Wiąże się :ma roku 1949 ma nastąpi~ ich raz gł~iej wyrażane są oba nych wywołały nadzieje o- ko"' rok ·świetnych zwycięstw 
ze wszystldmi niemal zagadnieniami amerykańskiej J>O- dalsze znaczne obniżenie. 1 wy, że niesprzedane towary statnie oświadczenia Tr.t.1ma- w walce 

0 
Jedność robotni­

lityki zagranicznej i weyvn i;trznej. V/szędzie w całym USA ob- ,„- ariości 52 tnilfardów dola- na, który na konferenCJl pra czą. Komunisty.cz.ne 1 robotni 

S tanowisko szerokich ma:; kupiectwo. Drugim bodźcem serwuje się chroniczne nie- rów, leżące na składach w sowej powiedział, że zanie- cze partie krajów demokracji 
· l A 1 · wykorzystanie aparatu pro- Stanach Zjednoczonych wo- pokojenie Wall Street ,l ·st ludowej Tealizują jedność kia pracujacyc 1 mery 'l była powojenna ekspansja d . d · sy robo•-rczeJ· 

11
„ :i:a.sa.dach 

•·r t · · · t e d ł h dukc'.' J
0

nebao w tym samym gą spowodować przyśpiesze- nieuzasa mone, g yz. „przy- """" .., ,-r; eJ sprawie Jes :man . zakla ów przemys owyc . ·' b d marltslzmu-lenln!'lllDU. Akcja 
ruma,. wygra swog am- Trzecim ,,plan Marshalla" dl ł jednoczenia s:ę partii robot. T r. ł · k cza~ie, kifCly oficJ"alnie w Sta lnie oddawna oczekiwanego szle jego rządy nie ę ą 

panię wyborczą pod hasłem i zbrojenia. nach Zjednoczonych zareje- kryzysu gospodarczego. Rów groźniejsze . a pr~e~ys u, niczych stanowi słlny cios 
· · strowano przeszło Awa milio nież w samych Stanach Z.ie- niż były w ciągu t'1m10n.yc.h aJ 0 ....,.tni ~apewmen~a, ma~om i:racu- „Obecnie jednak kupiec- " Il dla zdr ców klasy r "" -

Jącym tar:iicn. mi.eszkan, ~o~ two i przemysł zaprzestały ny bezrobotnych i 8 milio- dnoczonych ob.serwuje się trzech lat". C. W1 is czej 1 dla agentur lmperla.Ils 
?'szec~~eJ op1ek1 lek~rsk1e~ magazynowania. Zdecydowa mu w międzynarodowym nr 

~i~~t:1::;~a.J~r~~~i:: r:J ~~1;:~~~s~j~n:~1 e~~;'a~i~~ Bitwa z posuchą rozpoczęta !!l~r:~~~~~~i:JFe~~~ 
nośc1. przcmyslu. Pom;mo planu , • w 1948 

z .drugi~j strony zupełnie Marshalla" od prz ::szł~ roku Gigantyczne plany Zw. Radz:eckiego sta;q s ę r.zec.zywisto~c1q nastąpiło zjedn~~~f: ruch~ 
odmienny Jest program, Ian- stale zmniejszają się rozm i.a Rząd radzieck\ i partia boi) Rzeczywisfość szybko jednak J st w ach ~eśn;vch. Jednocześnie robotniczego na Wę&TZech, co 
sc;iw3;ny prze'l k~ła wielkoka ry naszego eksportu. Trzeba szewicka powz'.ęly ostatnj.o Z-1 pn..ekreśliła kłamstwa i osz- prowadzi !"l~ Uikrojone na położyło kres trwającemu od 
p1tahstyczne, ktore domaga- zastosować obecnie jakiś no- inlcfa.tywy Józefa staJina ucłt czerstwa prasy kapitalistycz· s21eroką skalę prace zadrze: 30 lat rozbiciu ruchu robot-
j~ się przeprowadzen.ia .wiel wy środek jeśli chcemy unik wał'), dotyczącą planu przeo· net wienia pól kotchozov.:ych. ~ niczego w tym kraju, 
k b ł brażenla pl'7.yrod~ na ogrom- Już w przededniu nowego sowchoz.owych jak rown1ez w l~pcu 1948 r. zjednoczyły 

iego programu .z i:o1~mo~e nąć poważnych · k opotów. nym terytorbm europejskiej roku w prasie rac!z.ieclciej zo budowę stawów i zbiorników się partie robotnicze Czechlł· 
go, a co za tym idzie 1 zwię- Nie ilałeży Zi;lpominal:, że ży <'M!Ści ZSRR _ planu walki ~h1i opublik<>wany komun 'kat wntlnych. słowa.cli, co przyczynń.ło się 
kszenia zamówień rządo- jemy na wulkanie, który w z pcsuchą, R 11 d:v M1ni~trów ZSRR t CK W roku 1948 sowchmy str: do zacieśnienia sił demokraty 
wych, dla zapewnienia sobie ka7.dej chwili może wybuch- w·eść 0 tej uchwale szybko WKP(b) o ty~ Jak przebiega fy ste?o'.v~j i leśz:io-stepowei cznych Czechosłowacji w wal 
wysokich zysków i otlsunię- nai:". P'"?ckroczyła gra.nice ZSRR. realizacja !.t:?.ltn<Jwsklego pia europeisk1eJ częś<;t ZSRR u- ce przeciwko reakcji. 
cia przynąjmniej na krótki \v świetle o;loszonych o- Prawdziwi przyjaciele rlemo- nu przeobrażenia przyrody tworzyły pasy lt'sne na po- w S'ierp11Jiu 1948 r. nastąpi. 
okres czasu groźby nieu- stalnio statystyk, niepokój krac ;i uirzelri w niej symbol o tym, co ju?: z:o~ta!o dokona wierzchni 200.000 ha. Pod .za ło połączenie partii robotni-
chronnego kryzysu gospodar amerykańskich kół wielko- pokojowej. twórczei pol.ityki ne w iym zakresie. drzewienie w roku 1949 przy czych Bułgarll 
czego. . krtpitaHstycznych, „żyjących Związku Radz'eckiego_ Pod;.e w ciągu okresu jesiennego gotowano. glebę na obszav~ Następnie podaje dziennik 

W dotychczasowym budzc na wulkanie" wydaii>. się aż gacze wojenni starali s·ię z Pp kołchozy, 1;owchozy i gospo- 269 ,5 ~ys ; ąca ha, ,c? pozwoll s·czegóły, c;Iotyczące Kongresu 
· k ' k 1 T czą1ku p!an ien przemrikzec. darslwa leśne strefy stepowej za?a~mC'lo wype.mć prze- Z.iednoczeniowego w Warsza. 

ci.e amery ans im 5 mi iar- nadto uzasadniony. W pierw n11st"'pn e cszkalować. pr~gnąc i leśno ~·epowej eur<>pejskiPj w:~any .n~ _rok 1~49 .plan, wie. Dziennik zazinac-z.a., że 
dów dolarów, przezn~czo- sze; polowie bieżącego roku orleknnać opinię pubhczną. części ZSRR przeorowadz'ły rnles:enia JUZ • n.a WIQSnę. Polska zjednoczona. Partia Ro 
nych zostało na cele WOJsko- produkcja przemyslu amery dż jest to iedyn'.e qest propa wiele prac w dr.ied7'inie za.le Przygotowano iuz około 200 botntcza opiera 81ę na z.asa­
we. Ale koła wielkokapitali- kańskiego była 'o 20 proc. ąandowy. pozbawiony wsze!- slenia pasów ochronnych, u- miQiardów ~ztuk sadzone~ i dach marksizmu • leninizmu. 
~tyczne twi„erdzą, że to jest niższa niż w roku 1944, a kiego praktycznego znaczen:a. prawy gruntów pod sad1..e.nie zebrano tys1ące ton nas10n Znaczenie zfodnocrenla ruchu 
za mało. Z :- d:ih 011e pod- ------·----------------~~·--- leśnych pasów ochrcnnyó w drzew i krzewów. robotn1czego w Polsce wycho 
wyższenia wydatków na ' w li b t • po 'tuczną mo'nns' c' 1949 roku zbioru nasion Dopiero wczoraj zadziwiła dti daleko poza granice kra· 
zbrojenia do 23 miliardów a Ka o oso s ą .1 I J " ł u . drzew I k~zewów, 1,a!dadan1:.i cały św'.at giga.ntyczna id ·~a ju i prowadzi do dalszego 
dolarów i j ~dnoczesnego · •I d · b t · r, • K d szkółek leśnych i wprowadze przeobrażenia przyrody, a już WZ11Doen.lenia mlędzynarOdoo-
zmniejszenh r.::i.łe"" 1-.qcl?:etu przeciw przes 3 owaniem ro 3 nl~OV/ W ana Zie nia płodozmianu połowo-łąko dziś jesteśmy świadkami, jak wego frontu demokracji t so 

wego. Na tereny pr1eznaczo· idea ta wciela się w życ1 e. cJallzmu. Utworzenie w z sumy 42 miliardów dola- h · 1· · k · i · Amerykański pisarz Ho- skic , orgamzowa 1 zw1ąze ne pod państwowe pasy o- Wielom'.liQnQwy sztab rolni· grudniu 194.8 r. POlsk ej ZJe-
rów do 37 miliardów dola- ward Fast, dopiero co ~pu~c1l konkurencyjny, który jednak chronne udały się już eksr.ie- ków radzieckich z Partią Ko dnoczonej Partii Robotnlczej, 
rów. więzienie w USA, gd~i~ s['i::- nie ' został uznany ani pnr-z dycje uczonych i spe<:jali- munistyczną na czele toczy wiernej tradycjom internac.fo-

Jasne, że „oszczędności", dził szereg miesięcy, jak:) o- sąd, ani przez organizacje za stów. 09racowują oni sz.cze- zwyci~ską walkę przeciwko na.listycz:nym, klerulącej się 
proµonowan2 przez koła fiara tzw. Komitetu Badania wodowe. R7.ąd jednak to1er:>- gólowo na mi~jscu plany s_'ł · żywiołom przyrody, walkę, doświadczeniem WKP(b) 
wielkok2pitalistyczne doty- Działalności Antyami'ryk-111- wał zbrndniczą dzillłalno~ć dzenia drzew i krzewów. by kr.óra iakońcey i;.ię zwydęs- wzmMnia siły polskle:j klasy 
czą w pi0 rwszym rzędzie 0 _ skiej, wygłosił przemówie;i 'e właścicieli okr<:tów, którzy u- sitw-0rzyć warunki, kti'IY.e u- twom nad posuchą i nieuro- robDtniczej i jej kierowniczą 
graniczenia i fok n;klych wy podczas masowego whicu, ja- żyli przeciwko strajkując7m mQżLlwią .rozpoczęc'.e na wio dzajem. RQk 1949 otwiera I rolę w walce 0 dalszy rozw6J 

k . ki odbył się w czwarte!{ Wlf!- broni palnej , strumieni gorą- snę 1949 r. prac przygoio- przed rolnikami radzieckim: krafo na. drodze, wl.odącd do d;it -ow soc,jalnych, wydat- T 
czarem w oronto. CE'j p'lry ora7. łamistrajków. wawczych w 94 goslJodar- nowe. s.zerok'e perspekywy. socializmu. k5w na oświatę oraz kredy-

tów na budownictwo miesz­
kaniowe. 
Koła wielkokapitalistycz­

ne nie ukrywają. że zwięk­
szony pro~ram zbrojeń jest 
im potr7.cbny nie dlatego, że 
Stany Zjednoczone są zagro­
żone przez kogokolwiek, ale 
dlatego, że bez „zastrzyku" 
w postaci zwiększonych wy­
datków na zbroj~nia cały 
przemysł amerykański może 
sj.ę łatwo znaleźć w n:itych­
dUastowrj konieczności po­
wa?:ne~o oJraniczenia pro­
dukcji. 

,,Trzykrotnie od chwili za 
kończenia woj'1y - pisze or 
gan wielkiego kapitału „Jur 
nal of Commerce" - kryzys 
pukał do naszych drzwi i 
każdoraztwo zdołaliśmy go 
c,dwrócić na krótki okre~ 
czasu. Pierwszym bodźcem 
dla podtrzymania ożywienia 
gospodarczego było grnma­
dzenie s11rowców i wyrnli<'iw 
gotowych pl'zez przemysł l 

2Twiedzając kiedyś przed 
wojną pałac łazienkowski, wi­
działem w którymś z gab:n<:!­
tów figurkę z wosku, umies?.­
czona pod szkłem. Figurka ta 
miałr twarz ostrą i chylrą 
długie włosy, a na nich czap­
kę frygijEką. Była to dowcip­
na i charakterystyczna kary­
katura Woltera, jednego z na! 
większych ironistów i kpla­
rz)' w dziejach świata. Ber­
nard Shaw przypomina gc 
j)od wieloma względami, nie 

, 

Znanemu działaczowi spo­
łecznemu, występujące1w1 w 
obronie obywatel~h:ic,1 praw 
Murzynów amery~i:i.ński::b -
Williamowi Patter~on~1wi, ktć 
ry miał również ::>i';:emawia ~ 
na tym wiecu, rza;:I kanadyj­
ski odmówił udzielenia wizy 
wjazdowej. 

Licznie zgromadzoin. na 
wiecu publiczność ucr.walila 
rezolucję, domagającą ~ię 
zwolnienia ponad 70-ciu CZIL•n 
ków Związku Zaw. Maryna­
rzy Kanadyjskich, klórzy 
przebywają bez sądu w w . ę­
zieniu od marca br., za ucl.•,st 
nictwo w pikietach podc ·~as 
strajku w Great Lakes co w 
myśl starego prawa koio111;ii­
nego, jest prz~stępstN~m. 
Strajk rozpoczął się wskutek 
tego, że właściciele olm::tów 
celC'm zniszc7.enia Zwią-ll:u 
7.aw. Marynarzy K::madyj-

Tu się ' najlep~ei odpoczywa i pożytecznie soedza czas 

Prace sekcji świetlicowych przy PZPB Hr 8 
„Wo•lny c11.as naj]e,p.i>ej spę- poW10d!zeniem cic6zy się drEiał I je"'t tkaczem w „ósemce" już 

d"Z'.1sz w św!eitlicy" - ba1rwne, beile·trys1tyczny. Dlaczegn tak wiele lat. Czy p.nyin1J<,~zllł 
„paiu:ewp•lr1S1l)ncz.ne" plakaJty, ilu rz11id1ko bi-erze s : ę do ręki ka- t)f:l'·ed wojną., że mała Hala bę­
stiru jące dzia~aloość poos.zcz.eg61 ta!Qg biblioteki po.pular1no - na dzie kried·vś uczyć się tańca w 
n'nch seikcji świetlioowych, zdo ulrowej? Wszaik nap'11 n.ad ko- faihry1k.anck'm pa.!acu1 
b ią ściany halu dawnego pa- mink•iiem głasi: „~ibli~teka ~:71}co Dźwięk'i muzyki WV1j)ediniają 
łacu fabn"kanta Biederman„, lą nowego cllłow1eka '.Tą s~k.o w;zystk~>e 'lakąllki świetlicy 
Tu IPbdi;-i-e'ż mbotn icr.a z PZPB I~ są ipm~de wszystkim ks1~z- Docierają naiwet do s.a.li g'er, 
Nr. 8 ma swój drurii rlom - ki po.p~larrmo • nauikorwe. N~- qd:zie w za.pamiętaniu rozgrywa 
5·woją fa.bryczną świeUlcę. stetv, me "!6fl.yscv '~YkNWJa ją mecz tpiln.g • ponqiści n;e 

PckQje śv.rietlitcy sit piękne wi ;lką chęc do nauki. ~afo l}()lr:rn i na to, co s i ę dz:ie;e clo­
Tu ?T'7..Ykuwa wzrok krysztalo- osob uczę~ - ::U: na kursy Ję?:Y- kota. Sciany udekomvHrno dy­
wy Ż Y'randon , tam misternie ków obcr·h 1 na ku•rsy do- 1J1l0<m.armi - to zdobycze świe· 
rr.e7.bio•n:t bcn"-er'a. Fotele i ksztaka,jąoe. t1:coweqo 'l~<>łu. tomec:m~.g„ . 
k.rz!!<f1la wokół stolików obs~·e ·· W daw:n-ej i.a1li baQowej w a p.rzecła W!'.ZV'!i,kl,m tt'!atra1lnP.· 
dli młod?.i śoll'i >!'!łli>rza"li ~ , którry takt watlca ćw·kzą pod o•ki•em Qo, któ.ry p~edis•t11wieni<tm1 „N'.l 
c-7.uj~ się tu , j3k n ~il'bio w do· int5tM.11kt01Tki cr.!onk>O"l>..je „ta- diieia" 7'achwvoe.'ł War~uwę 
m'!. „Na igęśdej" jel't w czy- necznej sekcji". Ni'! tiltwa je<;>t po<lr.za.<: Ko'11<1re~u ZiPrl11o.c1„:n!o 
telni. Wia,ó,nie zami!m-ęly się dro.ga do sławy. BoJą mięśnrie we.qn, \V nagroclę ~>rlykl ntr1:v 
orzrd chw :•Ją d·rz<W'i „pękatej" i po't ścieka · z czoła. Szesna~~o mali cerunv obra"Z od -premieirti 
bibl iio te•kli , :z.a wierającej cenny letnia HaJ.a, UCOOtn:nica szlwły Cyrankiewicz.a . 
dor101b C'•k 1rzech lnt - 1.400 to- p·rrz.eu;:iyis.łorv.rej, postal!low'1la je- Na Konq.res 7.wiązków Zawo­
m<'iw 1 C:' ' •'tetn :cv przerwcaJą cl:nak, że musi 7JOS'tilć dobrą ta111 dowvch zef:oół. .pr2yg01towu1'e 
z c i<'k i11wością k<i1rtv n~JlWOO~rv.y oeinką. Od kilkn m i.es'ęcv '!Jtra- sz.t ,p11{ę Go.nk' eqo ut. .,Matka". 
m~ n1:ch ksinżek. N;ijwiększyml ~uje w „S>lda<lal.ni". Ojciec jej W oąromnej sali tzw. „5tare j 

świetlicy" odbywa się próbal 
t·eatr'll kukiełek . Jest to ostat­
nia :zdobycz kieirowniCZJki No· 
w:ck.:ej. 

W pollooju kierowniozlki kon· 
centrują się wszyisbldie świetli­
c0twe E<!)r.arwy. Co chwila ktoś 
wpada, - ipo kostium, 'P" S?:a­
chy, a cza,.;'3qll na skargę. Za· 
bargi ro'lJStnvga się na miejscu. 
C7ęs.\-o WV15ta•r-cza~ autorytet 
Wlacl.'k.ca Skónka, 9c;cza, który 
iest je·ónym z naj~ta1ns."Zych śwle 
tli•:zan. 

„W świeitlicy na}1epie1 odoo· 
<:'7V'w.am no pracy i najoożvitec~ 
'.1 i·e i eioedzam czas. Szkoda, że 
ni•e mogą lega uo:zu!'1 i eć inni 
koledzy, kilór:zy nie chcą rlo 'OM 
i:ml'"Chocłzić. J.a jestem dum1t1y 
~ na5zaj świetlicy" m6wl 
Wlade.k uk~adaijąc w szafie o­
'irawione --tygodn i'k.i. 

H. Samsonowska 

I posiada jednak tak ciętegc w· I k- k „ krytycznie o urządzeniach I Fryderyk w istocie przyjął go 
pióra. . 1e I p1arz francuskich i o klerze. Wla- po królewsku, ale trwah to 

Trudno nam dziś zroz1Jmicć dze wydały oczywiście naty~h niedługo . . Król był niesly'!ha-
jak potężne ten człowiek WY w 175 tą roczni· ce s' m'erc1 Woltera miast nakaz aresztowania i- nie oszczędny - Francuz zaś woływał uczucia, jakim im:e.i - : . jedynie szybki wyjazd do Lo- chciwy. Ich kłótnie były ka· 
mował swych zwolenn ;ków taryngii uchronił Woltera po pita.lne. 
entuzjazmem i jak bywał na- wik XV miał wszystkie wady r razem za wyzwanie na p.:>j~- raz trzeci od Bastylii. W Lo- Wreszcie Wolter nie v.ry­
miętnie zwalczany przez wie- swego pradziadka, ale ani ~e- dynek jakiegoś wpływowego taryngii i;pi;dza czternaście trzymał na prus~m chleb'e t 
lu swych wrogów. W 150 ro~ dnej z jego zalet. Ludzie, któ- diuka, z którym się pokłócił. lat, pisząc poe?=je i dramaty. uciekł bez pożegnania. N~ 

rymi się otaczał byli miern0- Tym razem wypuszczono go n · · · j k t 1 t dł · nicę jego śmierci, w roku l!J.'.!8, tam! 1 łotrami. łliedota ję-::za- "o sześciu miesiącach, nak-l- aJe się poznac a ·o mistrz resz ę a SWli!go ugieg„ ŻY= 
byto o nim głucho, jeszcze ci- "" zjadliwej satyry. cia osiedlił się w szw;:i jcar-
;;zej jest w roku bieżącym. la pod ciężarem ogromny'!h zując opuszczenie Paryża. Wy W 1751 r .. Wolter pojechał sk.iej I?iejscowości Ferney, pG 

A !Jrzęcież był czas, gr.ly po poct:itków. Administracja ny- jechał wówczas do Anglii, któ ze słynną wizytą do Fryde- łozoneJ w pobliżu G~newy. 
jt;cia „wolterianin" l „wollf'- ta kiep;;ka, armia przymienła ra wywarła ogromny W';)~yw ryka Drugiego do Berlina. Tuta.i napisał najlepszą sw• 
ri:rnizm" były Rynoni11v1mi ełocl<'m, arystokracja straciła na charakter jego dalr;zej Fryderyk sam pisywał fri:i.'1- książkę. Książka ta to po­
wolnomyśl iclela oraz W tt • z :>:a111iłow:inie do nauki, a W twórczości. Zaznajomieni!!' się cuskie wiersze i lubił się ku- wieść „Candide", pisana w 
pr:>:e~ądaml I uciskiem. no t~n Kościele panował najob~·zyd- z tytanami myśli, jak New- mać z literatami, których za- formie listów z podróży. W 
Wielki Kpiarz całą potęga liwszy materializm. Król da- ton i Locke, ukształtpwało je- praszał do Poczdamu. powieści tej (przełożonej na 
swej ironii zwalczał tych, k~,ó wał narodowi przykład roz- go światopogląd, zapozna>'lie Wolter, jadąc do Frydery- język polski przez Boya i wy-
rych nienawidził z duszy i ser pusty i marnotrawstwa. się zaś z Szekspirem nasta- ~a. miał już lat pięćdziesiąt danej przez Sp. Wyd .. , W!e-
ca: królów, tyranów i ws;el- BASTYLIA wiło go krytycznie do wła- siedem. W kraju cieszył się dza") Wolter z nieporównana 
kiego rodzaju ciemiężców. Wal W takiej atmosferze rozwi·- s_n~j dotychc~asowe~ twórczo- ogrol!\ną .sławą, jalfo ml::;trz ironią .piętnuje głupotę i p-;-z$ 
czył o swobodę myśli i czynu. jał się geniusz Woltera. sci. Wolt~r pisał ~.owczas P~- satyry, piszący stylem, kt.fir.v sądy swych czasów. 
FRANCJA LUDWIKA XV Pierwszą nagrodą literacką. ezje, ktorych dz1s nl~t nie po. dziś dzień stanowi !deal Na współczesnych wywi~ 

Wolter urodził się w Paryżu którą otrzymał za napisanie czyta oraz napuszane t pez- k:tzdego Francuza. Mimo to rał ogromny wpływ I nie tylg " 
w 1694 r., jako syn zamoź'lf,- satyrycznego poematu, było wartościowe dramaty. nie był szcz~śliwy, gdyż jego ko dlatego, że pisał jasn" ł 
go notariusza. Jego prawdzi- uwięzienie go w r . 1716 na o- „LISTY ANGIELSKIE" dramatów nie stawiano na mądrze, ale głównie przez to 
we na::;wisko brzmiało Arouet, kres roczny w osławionej Ba- Po trzech latach pobytu w równi z tragediami Corn~il- że patrzył daleko w przy: 
lecz przestał się nim posługi- stylii. Przez następne sześć Anglii wrócił do Paryża I 1a- le'a i Racine'a. szłość I widział rzecz;y o. '•t.Ó-
wać, gdy zaczął pi$yw.ać. lat Wolter podróżował po .Eu- raz r:zucił się w wir w;ilki. „CANDIDE" rych ludzie marzyli p~dś.,_;fa. 

Francja owych czasów µrze [ropie ,a w roku 1725 dostał wyda~ąc „Listy. Ar:gielskie". l . Wolte~ ~ądzi~, że w Berli- d?mie. i d.o których fnstyi<tcw 
żywała wielki upadek. Lu.i- się znowu do Bastvli!. tvm w ktorych wYraza sie badzo me znaJdz1e .większe uznanie. nie tęsknili. ..... ~ z, 
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Kronika · Pabianic świetlica w pofabry~anckim pałacu Majstrowie zapoznają się 
z nową umową 

zbiorową 
Miejsce nauki i odpuczvnk:u robotników po pracy w sali teatralnej PZPB w 

Pabianicach odbyła się od-
Dużo pisano o świ etli cy 1mistrzów przędzalniczych i I kiedy się {Tlówi, że św'.e·1i{tórą prowadzi doskonal~ prawa majstrów, podmaj-

•'.Z.F.B. w Pabianicach. za- !tkackich, organizowane są tl ica pracuje lub ~e coś się · talentem i zamiłowaniem. strzych i kierowników Za<! 
.vsz~ bardzo dobrze i shsz- zbiorowe r-•r.-etycje jęz ' 1 ów w świetl_icy odby_wa_ - to I Tak.ą po?loc trzeba mu dać kładów PZPB w związku z 
nie. W pałacu dawnych fa- 1obcych dla uczącej się m'o- ~naczy, ze organ•zu3e, jest !rnmeczme. wprowadzeniem w życie n~ 
brykantów. gdzie znalazła d;;ie:ly. są kursy języków in'cjatorem, że pracuje o I jeszcze jedno - tow. wej umowy zbiorowej. 
pomieszczen:e, jest wszyst· lj obcych dla dorosiych. wiele ponad normę - tow. Koniński m;eszka poza Pa- Obecnych było 200 osób. 
ko to, co nadmiar bogactw Antoni Kon;ński. b~ anica"mi, na wsi. Praca w Zebranie zagaił i krótko zre-
mógł z,rtromadzić. Są wspa- 1 ŻRODŁO SAMO~ODNYCHI W ciągu godzinn·ej r0z1no świetlicy kończy się IJ odz. ferował zadania majstrów 
niale salony, pełne antyków, TALENTÓW. .ry, jaką prowad7iliśmv rz 22-ej. Zanim wszyscv wyj- oraz obowiązki personelu 
cennych obr~zów i artysty- W piękne. sali ćwiczy na tow. Kon ińskim, przerywa dą i lokal zostanie star::. rnie technicznego tow. dyr. Adam 
cznych brązow, s_ą ~oszto;"- parkiecie tańce plastyczne I n?. i1a_m lC razy. Tow. Ko·, Zcłbezpieczony! upływa SJ??- kiewicz Karol. 
ne. dy\.vany, k?IDmki z w.o· grupa mlodych robotnic pod n ·n r,k1 l)Otrzebny był tu ~v czasu, tak ze tow. Konin- Następnie głos zabrał 1-szy 

--0-- I' 

KOMU WINSZUITMY 

Wtorek, dnia 11 stycznia 
1949 r. 

r;kich .:iarmurow. kierunkiem nauczycielki. tam - 1 wszędzie. ski nie bywa w domu wcze- sekretarz Komitetu Fabrycz-
przyjeżdżajucej z Łodzi. w ~niej jak przed 12- tą, wra- nego PZPR tow. Kami6ski 

N~U~{A_ I P.RACA . innej sali odbywają się pró- TR'..?:BBA P{Y\IÓC ca w :upełne~ ciemności, Stefan, który scharakteryzo-
·w sw1etlicy Jednak me by śpiewów chóralnych _ KIERDWNlKUWI ŚWIE- :ogą w1e1ską i często po wał nową umowę zbiorową. 

Dziś: Honoraty 

WAmIEJSZE TELEFO:N x 
St.rai Pożarna. - o 
Xomisarta.t M. O. - 63 
P. O. K. - 112 
:Dworzec KoJojowy - 01 
Zarząd Miejski - 66 
PZPB - 23 

ten puepych jest najważ- W świetlicy czynna jest TLICY. ~łocic. Troska o człow · ek;i 
niejszy. Najważniejsze jest przez 8 godzin szkoła umu- Tow. Kon~ń<,ki nie ma ża - w naszych z1kł _; dr-ch rncy Kierownik personalny tow. 

Rogoziński Marian omawiał 
rolę majstra jako technika i 
sp0lecznika w dzisiejszej rze 
;:zywistości (k). 

-o-
Telegraf - 213 
PZPR - 3 

że tak jak ter<.z w całej zykalnienia. Każde dziecko dnej pomocy. Wszystkie naj musi dotyczyć i tego wzo· 
~o1~ce i tu wyrównywują odbywa osobne lekcje z na· drobniejsze spnwy musi za ·ow::go r:irac0wnika spo lf'"Z 
się krzywdy, zadawane uczycielką, aby następnie w łatwiać sam. Wszelkiego ro-

1 
neizo. Dl:i ki"rowni'rn tak 

przedtem ludziom pracują- 'nnej sali ćwic-zyć na piani- lzaju wykazy sprawo;.caw· wielkiej świ2tlicy pov1inno 
c;ym w czerwonym budyn- n ie. Zdolniejsze przechodza cze, zestawienia finansowe lfsię 2...'1.aleźć mieszkanie 
ku fabrycznym - przez lu- dJ Ludowego Instytutu Mti i gospodarcze, raport itp. gdzieś w pobliżu. 0 f j ary 
dzi z tego pięknego, wygo- zycznego. .Jam również odb•ja na po- NL wątpimy, że Związek p b' . k' T t 
'nego pałacu. Czynne są sekcje: operet- wielaczu skrypty wykładów Zawodowy, że Rada Za kła- C kal. lta?ic die .o~arzys ~o 

k · t l · :. A d i..t• 'd · be . y 1s ow ocemagc wzn10-
0to nauka pisania i czy- owa. śpiew a cza, muzyczna. n.a .uzy ~l;: ucz?10t w. . prbze· , o~~ •. , ~łrka. wt i z1 K zp?skr?- słą i radosną chwilę połącze-

DYfl'URY APTEK 

Dnia 9 dyżuruje apteka 
F. Sieczkowskiego, ul. Mo­
niuszki 38. 

tania dla analfabetów. Po- dramatyczna. W każdej od- eł icbz odl i ~ pozy eczm~J . y- :.modwy~1 I owlk .. homns ińe nia się dwu partii robotni­
szli oni d.> pracy często w k„ywa się samorodne talen- ~ Y a prc„cy w św1etl~cy . "\'?, ołozą .ws.ze ic star~ czych w Polsce zgłasza swój 
wieku lat 12-tu, nie mieli ty. Sekcja rozrywkowa orga a~eby te sp~awy załatwiała azeby wspolme .z Dyrekc3ą udział w odbudowie na od-

lt 1 N A czasu nie tylko na naukę, nizuje gry w ping-ponga i si.; p_omocmcza,. ~ tow. Ko- .zu.k~adów okazac mu dale· cinku wychowania ficzyczno 
Kino ,,Polonia" film pro- c.:.! i na odpoczynek. Dzi- t..irnieje szachowe. Jest do- ?!f1:SKI cały sv.:oJ . cz_as p~- «:o idącą pomoc w pracy. go. lłbdejmując apel Miej-

dukcji amerykańskiej p. t siaj tu wyrównywują krzyw skonale prowadzona biblio- sw1ęcał pracy sw1etl1coweJ . (sb) skiej Rady WF i PW członko 
„Siostra lokaja". dv zmarnowanego dzieciń- ,ka - ale o niej trzeba na wie PTC postanawiają czyn-

stwa, tu uczą się i tu odpo- pisać oddzielnie. Podni·osła uroczystos'c' nie pomóc przy budowie sta-
. Kino „Robotnik" film pro czywają. $wietlica czynna jest od dionu sportowego przekazu-
dukcji czeskiej pt. „Tchórz" W różnych godzinach ~.odz. 14 do 22 wieczorem, , • tł• Ch • •" jąc na ręce Komitetu Budo-

Pogoto~ie Ubezpieczalni wszystkie prawie pokoje są ale już od wczesnych go- ,.... W SW.! e ICY „ emtczneJ wy Miejskiei;o Ośrodka Wy-
SpoleczneJ - 35. vbracane na sale szkolne.- .:zin rannych odbywają się 'w ' fabryce Chemicznej I tliczanie otrzymali z rąk chowania Fizycznego 30.000 

Poezątek piernrszego ~ef!n Praca oświatowa jest tu pro tu kursy i lekcje. w Pabianicach odbył się Przewodniczącego Zarządu złotych. 
su.~ niedziele i święta o go I wadzona wszechstronni1::: są Kierownikiem świetlicy wspólny, uroczysty w ieczór $wietlicy ob. Milera skro- * * * 
dzirue ;t.4. kursy dla mistrzów i pąd· jest tow. Antoni Koniński. aktywistów świetlicowych. mne nagrody za-._swą pracę Nauczycielstwo szkół po-

• ~ uroczystości., wzięło u- w postaci książek.. Niemal wszechnych z terenu łaskie-se kcJ• a Kulturalno Os'w·1atowa az1ał około 80 OSOIJ, wszyscy nagrodzeni zadekla go złożyło na rzecz dzieci 
' - Na wstępie wieczoru w rowali ofiarowanie otrzyma . . . 

serdecznych słowach prze- nych książek na rzecz bi- straJk~Jących górników we 

Powstała przy JTomitecie Mi_e,· skim PZPR mówił kierownik świetlicy blioteki fabrycznej która FranCJl zł. 11.450. 
~ ob. Nowak, dziękując za o- . . . ' 

W dniu 7 bm. odbyło się ze'jRTPD tow. Szewczyk Hali- od 15 - 18-ej, w lokalu Ko- wocną pracę w ciągu ubiegłe Je~t ciągle z~, szczupła, by Przeszło 12.000 ampułek 
branie organizacyjne Sekcji na. mitetu przy ul. Limanowskie go roku i wzywając do dal- moc zaspokoic głód czyta- streptomycyny przybyło do 
Kulturalno Oświatowej przy Sekcja wybrała z pośród go 11. szego uczestni!'.!twa w po- n' 1 w fabryce. Gdyni 
Komitecie Miejskim PZPR w siebie prezydium, w sklad Do chóru zapisywać się mo czyz..aniach świetlicy. Przy oświetlonej choince Do portu gdyńskie~o wpły 
Pabianicac,h. Na zebraniu którego weszli: Przewodni- gą członkowie PZPR i ZMP. Najbardziej czynni świe· odbyła się krótka część arty nął statek szwedzki ,,Hoe­
obecny b~ł przedstawiciel czący - Sierosławski, wice-
KW PZPR tow. Pietrasik. przewodniczący Grzelak Ed- styczna w wykonaniu chóru, ken" z ładunlqem drobnicy, 
który omówił zagadnieni'!, mund, sekretarz Jankowska Fabryka wód gazowych zespoł;u muzycznego i soli- pochodzącej z Kanady. 
wychowania ideologicznego Apolonia. stów, poczem wszyscy za- Wśród drobnicy znajdujt 
i pracy oświatowej. Na zebraniu ustalono plan powsta,· e w Pabianicach siedli do wspólnej kolacji. się m. in. transport 612 kg. 

W skład sekcji wchodzą: pracy na miesiąc styczeń, ter 
II-gi sekr. KM PZPR - tow. min zebrań, które odbywać P~wsze;hna Spółdzielnia jadłodajnię-stołówkę. Po kolacji rozpoczęła się streptomycyny, co stanowi 
Nowak Marian, Instruktor się będą raz w miesiącu, oraz S_Po~ywcow „.społem" ~.Pa~ „s~?łem" . zamierza dz~a- ::;abawa taneczna. (s) przeszło 12.000 ampułek. 
Propagandy - tow. Sulej Ire postanowiono zorganizować b1amcac~, ciągle ~ozw1Ja .1 łalnosc s.~~Ją w dalszy.~ c1ą- .,,.._.,,_,_aa:c:11rom:w•-------ll"!L!l!--•n---=111t!!ll&u_„.„wll'!!lll'99W 
na, przedstawiciel Zw. Zaw. chór przy Komitecie Miej- doskonali swą dz1ałalnośc, gu ro_zV;'lJac, rozszerzac i•uak Zm"1any te·rytor1"alne pow. ło' dzk1"ego 
tow. - Urbankiewicz Stani- skim. czego dowodem mogą być o- tywrnac. 
sław Przewodniczący ZMP * "' * broty w grudniu. W miesią- W planach na początek bie 
tow. Samuel Wojciech Re- CHOR PRZY KOM. MIEJ- cu tym Spółdzielnia sprze- żącego roku przewiduje się 
fer. Kult. i Sztuki t;w. - SKIM PZPR dała towarów za nienotowa- uruchomienie wytwórni wód 
Rogus Józef, przewodniczą- Komitet Miejski PZPR w ną dotychczas sumę 73 miln. gazowyc~. Ma to być zreali­
cy MRN tow. - Kussa Józef, Pabianicach zawiadamia, że złotych. zowane JCSzcz~ w pierwszym 
przedstawicieli szkolnictwa Sekcja Kulturalno-Oświato- Poważną pozycję w tej kwartale, a w_1ęc w ~adcł.1~­
tow. Stępień Jadwiga i tow. wa organizuje chór męskl. kwocie stanowi mąka pszen- dz~cym ~ezome letmm p11I­
Jankowska Anolonia, z szkol Zapisy na członków chó- na, której w grudniu rozpro- bysmy JUZ wodę sodową 
nictwa zawodowego, tow. - ru przyjmuje codziennie od wadzono 112 tys. kg„ w tym „Spo~em'.'. . „ 
Piechota Józef, inspektor 10-go bm. do 23-go bm. In- 50 proc. mąki 91 tys. kg„ 67 Spo.łdz1el.ma „Społem za-
szkolm', tow. Sierosławski struktor Propagimdy tow. Su proc. 21.500 kg. t~u~ma ogołem 203 pracow-

W związku z nowym po- orzez 97 tvs. lwfoości w 1:! 
Jzialem administracyjnym gminach. W .najbliższej przy 
woj. łódzkiego, Urząd Woje· ;złości pow. łódzki liczyi': bę 
wódzki w ŁJdzi zaakcepto dzie 117 tys. ha i obejmie 
N'ał l>toiekt 7n<.c7.nel!„ 110- 169 tys. ludności w 23 gmi­
wi<(kszcnia obszaru powia. nach. Pa!>ianice i Z~ie bę­
u łódzkiego. dą rniast:\mi wydzielonymi. 
Powierzcł,nia pow. łódz· Nowy podział administn1cyj 

kiego wynosiła dotychczas ny wprowadzony zostanie w 
69 tys. ha, zamieszkałych życie w :twietniu br. Henryk, przedstawiciel lej Irena od godz. 9 - 12-ej ·ogólny roczny obrót tej mkow. (s) 

instytucji wraz z połączony- -------------------------------------

? Z y CI A PART 11 mi soółdzielniami wyniósł~ §port~ 

w styczniu odbędą się na- 8-ma rano, farbiarnia I 

50~~~~i~:„ z~.osiada 37 ~kle- Lekkoatleci PKS-u rokują duże nadzieje na przyszłość 
t . b . K'ł f godz 13_ta pów, w tym 29 spożywczych, 1 . d . 

s ępu3ące ze rama o a- · · 3 k' 2 · Sekcja lekkoatletyczna PKS na e zapowia a się Kun Ja-
brycznych PZPR: Dnia 20.1 br. Drukarnia i masars ie, naczyn g?spo- w ciągu okresu powoJ·ennego nusz, syn jednego z naJ'popu-

. . farbiarnia _ odz. 18-ta, Od darstwa domowego, Jeden 
Dnia 11.1 br. Przędzalma d . 

1 111
_ . __.! d H-t tekstylny, jeden z materiała- pozyskała kilku młodych, ro- larniejszych lekkoatletów pa-

l - godz. 17-ta. zia . ci k g'? z. /' mi piśmiennymi oraz jedną kujących jak najlepsze na bianickich w okresie ubie-
Dnia 12.l br. Tkalnia Cen- Oddz'Lllł 28 t alnia --: go z. dzieje na przyszłość zawodni głym1 a obecnie niestrudzo-

tralna zmiana II - godz. 17-ta, Oddz. 2S konf. 1 gosp. O ł · d b ków. - Lekkoatleci PKS od- nego działacza. sportowego. 
17-ta. godz •. 17-ta. g oszen•a r~ ne grywają już obecuie czołowr:i Janusz Kun uzyskuje na 

D i 13 1 b p rl n Dma 21.l br. Oddział Go- ZGJJBIOHEl legltymacJę U- rolę w okrnu łódzkim a 11ie· 1 OO mtr. 11,2 sek, 200 mtr. 
. n a I • ~ rl. l;ztQ' zO. d spodarki Centralnej - godz. n:ędu Z"1tT'1ldnienia w Pabfa ktńrA wyn. i:k"i „.Y"l·a· n_e, pr•"w ?3 8 ,_ k k d 16 "'~ ~. 

~tana - „e.' ~. , . a, • 18-ta Oddział VII i X - · · 7 . " "' · : .....,,,, "' ~ · "'~;' ·- · se .... . 8 0 w a •"'" rn...r. 
dmał I mechaniczny - godz. odz • l7·ta. · _ m~a_ch. Pik Henryk. _ n.ich. w sewmc_ le.trum, l~a.h- Du1·ajski Bogdan osią.gnął 
15-ta. / g D~ia 22,1 br. Oddział 1-szy ZG'lJBIONO legitymację fi.kuJą zaw~ximko•1: pab1amc- na 100 mtr. czas 11,5 sek., 

Dnia 15.1 br. Przęclzalnia przędzalni _ godz. 17 _ta. nauczycielską Nr 7 4 na naz kic~ na miarę. ogo_ln~polską. 200 mtr. 24,2 sek., 110 mtr. 
odpadków-godz. 17-ta, Biel Dnia 23 .1 br. Oddział 13 _ wisko Grzelakowa Maria. Najłe~~z~ os1~gmęc.iem po- prz~ płotki 17,7 sek. 
nik i aparatura-godz. 18-ta, odz. U-ta. Bk szczycie s1ę r_noze młody dłu- Bednarek Jerzy--1 może po-
&d • · t · d 14 t g • · ----- --~---- aodystansow1ec Dychto Je- .szczycić się wynika.fili, wysu-
""' muus rac3a go z. - a, Posiedzeme Rom1tetu Fa- ZGUBIONO dowód osoojsty „ . · · 
Oddział 1-szy tkalnia - brycznego - 26.l br. godz. książe~ę członkowską Sa- r1z5y0. OOs1tągoął on4 w89 bliegulinf.~ wającym1 go na czoło junio-
godz. 17-ta. lS-ta ł . . . m r. czas . , rwa i rów okręgu. Najlepszymi je-

. . •. . mopomocy Ch opsk1eJ oraz kując się tym samym na go wynikami są: skok wzwyż 
Drua 18.1 br. Tkalnia cen- Pos1edzeme egzekątyw - dowód tożsamo<-ci pary ko- · rt . . p 1 ~5 t k 2 70 t t 

tralna zmiana I-sza - godz. 11 i 18.1 br. godz. 15-ta. ru· Li'sowski J~ wieś Stry czwa e mieJsdce.kw 1· o sce. cm, Y a ' .in r ., rzu 
Odd h t Od k t · ' Ten sam zawo m • za iczony :i skiem (1 kg) 53 mtr. 

13-ta, z. tec n. cen r. prawa se re arzy je Książęce pow. LB.Sk. 9k · t d p·erwszeJ· dziesi<>tki Mówiac o lekkoatletach 
Straź przcm. godz. 8-ma ra- 2i.l br. godz. 16-ta. ies o I . ' . · • -

110• Ogólne żebw.nis I\:ół - ZG'1_1JIONO ka.:te RKU Pa n~ dyst;rnme 800 mtr., . a w PT<S-u niEr motna. poroinąć 
Dnia rn.t br. Prz~dzalni~ 17.1 br. flndz. 18-ta. b~anict> na nazwisko Wa\'fffV. hlngn na 5 ~~m: 11~Y"1:"1Je Fta· 11/eterane. tej ~ałęzi sportu. 

I..ga zmiana II~ga _ godz. Wyd.,,iał Krbiecy 29.1 mak Bolesław. wiei; K1k1 le "Z:as.;ni:r.e1 _1,6 min. _ Smiytkego C?:eslawa. Zawod· 
17-ta, Straż pożarna_ godz. br. godz. 17-ta. gm, Dałucz pow. Lask. 10k W bivgach k10tkich do„ko- nik ten stanowi ciągle bar-

dzo silną pozycję w drużynie 
i jest dostarczycielem sporej 
ilości punktów na wszystkich 
zawodach, zajmując czołowe 
miejsca. w skoku wzwyż, w 
<1koku o tyczce i w biegu na 
110 rntr. pr-zez płotki. 

St>kcjfl lekkoatletycnia ll-
~zy ogółem 50 czynnych 
-;złouków. (a) 

TRENINGI PIŁKARZY 
Drużyna piłkarska P.T.0-. 

która w ubiegłym sezonie od„ 
niosła tyle znakomitych suk„ 
cesów i zakwalifikowała si~ 
do II-ej ligi państwowej, wy 
korzystuje oktes zimowy na 
suchą zaprawę w sali sporto· 
wej. 

Treningi odbywają się dwa 
razy w tygodniu pod okiem 
trenera KrystaJa, byłego kil· 
kak..rotnego reprezentanta 
Czechosłowacji (s) .... 

WYDAWCA: R. s. W. „Prasa". Ko rritet RPd<1kcyjny. Red. I Adm. łAd:i, Piotr kows:rn ~fi . T<'lefnnv: l<.ed;ikt.n Nacz. 216- 14. Sekretariat 254-21. Red. nocna 172-31. 
Dział o1?łoszeń: Piotrkowska 55. tel. 111-58.Konto PKO VIl-1505. Zakł. Graf. RSW „P rasa". Ariministr3da nie przyjmuje odpowiedzialności za termJnowy druk o,gloszeń. 
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Czy czytałyście o dzieciach go. Personel tego domu, skła I uratowane w tragedii lenin-
radzieckich z oblężonego pod da się z 36 osób, nie wlicza- gradz_kiej przez cat.v dalszy 
czas wojny Leningradu, któ- jąc w to nauczycieli. Nie mn okres wojny były otocz„ne 
re nie przestawały chodzić tu atmosfery „tlobroczynnoś troskfiwą opieką i nie dozna 
do szkoły, mimo, że zama- ci", iaką spotyka się w śie- ły niedoli i biedy, na jaką 
rzał atrament w kałamarzu? rocińcach krajów kapitaUs- narażone było wiele innych 
Czy czytałyście opowiadanie tycznych. Dzieci nie są tu dzieci. 
Mikołaja Tichonowa z gło- wcal.e wyc~owyw;i1~e w po- Gdy w jakiś czas po tym 
dującego miasta, opisujące, I czucm wdz1ęcznosc1. w sto- przysłano do Uljanowska pe 
jak dzieci pełniły obowiązki SUJ?-ku. d_o kog?kolw1~k. By- wną ilość sierot, znalezio-
łączników między szpitala- na3mmeł, g~yz UCZ11c111 naro nych na terenach walk na 
mi i domami, jak bahkter- du radz1eck1ego w stosunku Białorusi i w Smoleńsku i 
sko pomagały rodzicom. do sierot !eningradzkich cba umieszczono je w domu, 

Dzieci te, gdy skończyła r~kteryzuJe pr_z~tl~ ~szyst- gdzie urodził się Lenin, mali 
się wreszcie pierwsza okrcp kim duma, a ~ue htosc. obywatele leningradzcy byli 
na zima oblężenia miasta, ~- Dom w Ul3anows~~ ~a już dość silni, aby „przyjąć" 
czyszczały ruiny miasta. Co . . . . , . • . charakter domu rodzicielskie nowoprzybyłych i pom1)c jm 
stało się z tymi dziećmi, co Ksema M1cha3łowa odpowie 

1 

czące po 11 lat, przybyły tu wspommen1e milczącego, o- go Sciany pokoju bawialne- t , . I eh 
działa: „Z początkułobawia- w 1942 roku poprzez „drogę krytego całunem śniegu Le- go. dla na]'młodszvc!i dzieci 0 rz~sł!ą~ skię z ~ ~.mnn_yy porabiają ODe dzisiaj? liś . t W' d . . . . " . b . -d . d k . k { d J < przezyc J O ropno:sCI WOJn • my się ego. 1e e z1ec1 zyci '! , n·e ezineczny lo owy nmgra u, ta Ja wyg ą a , udekorowane są barwnymi . . 

Znalazłem odpowiedź na cierpiało na zjawy nocne. szlak, p :-owadzący przez je- gdy go opuszczała, lecz rów- liściami jesiennymi, zebrany Dom w Ul3anowsku n~e 
to pytanie podczas mojej Wydawało się, że jedna z zioro Ładoga. Oświadczyły nież ~zczęśliwego miasta, z I mi w okolicy i nawleczony- jest jedynym na terenie 
ostatniej bytności w nadwoł małych dziewczynek utraci mi one, że w przyszłym roku szeregiem młodych drzewek, mi pomysłowo na nici w for- Związku Radzieckiego. 
źańskim mieście, Uljanowsk; mowę, dwie inne uporczywie powrócą do Leningradu, jako 
położonym 0 400 ~il na tuliły się do siebie fotogra- studentki Uniwersytetu. Na~ 
wschód od Moskwy, w mieś· fie matek lub ulubione za- daremnie poszukiwałem na 
cie gdzie 78 lat temu urodził hawki, które przyniosły ze kh młodych twarzach śla­
się Lenin. Przeszło 10 siero• sobą do sierodńca. U wielu dów doznanych przezyc. 
z Leningradu zostało umie- dzieci można było zaobserwo Obie stanowiły obraz zdro­
szczonycb latem 1942 rokt• wać chorobliwe przezw:vcza- wia i T'iękna, o typie czysto 
w byłej arystokratycznej re jenie chowania po kątach re- rosyjskim a otwarty i szcze­
zydencji, jakiegoś carskiegl' sztek jedzenia, a nawet zbie ry wyraz oczu, pod delikat­
księcia, p1Jłoźonej w parku rania kruszyn od chleba w nymi łukami brwi, bezpoś­
Uljanow-;kim. Tu znalazły pudełka od zapałek. Lecz to redni uśmiech, rozjaśniają-
one swój drugi dom, i stąd ł d ł minęło już dawno temu. cy ca ą twarz, awa ~· wyTaz 
codzicn?ie bi~gnd~ ~o .szkuołly Wszystkie dzieci otrzymały pełny umiaru, skromności i 
wraz z mnym1 z1ecm1 z - · d k · ł · ednich powagi janowska. promocJe, ? sz. o sr. . . . . . • . 

K · M . . h .1 kt, 24-ro sposrod mch są JUZ stu Dziewczynka 1m1emem To 
senia ie aJ owa, ora d t · · t t eh · d · · · b • t k' · k t . en ami r._3 un1wersy e a , n1a prze{>a a za tancaIDł 1 a 

Jes., iero~n!cdz ą ł ego. si~- lub w innych wyższych uczel letem. Dzieci zorganizowały 
roc1nca, osw1a czy a m1, ze . h ł k • łk b I k · ,,najmłodsze z dzieci miało 4 mac • 1 w asne 0 o a etowe, . to-
lata, a najstarsze 13 lat, gdy Gd~: ~~d?st~wszy s1_ę.! za re. urz~dza P'?kazy ~ sah za-
1u przybyły. Wiele z tych d!mk1 smezne1, znalezhs~y< m1eszk~wane1 . o?g1s ~:ztz ,.,.,,.,.. . .. „,.,,, ... , .... ,""'., .. _,:: 
d-.ieci widziało. jak rodzice się w hallu tego d.omu dz1e- słynn~.,,o rosyJsk1ego p ę, . 
ich umierali lub dostawali cięceg~ --: Rosjame ~tara1;1- Pu<:~km'!, gdy przybywał z1za~adzonych wzdłuż New- mie girland. W sypialninch .Test ich tysiące. Wszędzie 
pomieszania zmysłów z gło- nie umkaJą nazwy „s1e~oc1-. odw_ie.d'~ir:anu. do . daw_nł'chls~1~go Prospektu na tle wid- dzieci, widzi się mnóstwo za istnieje prawie taka sama at 
du. Niektóre z nich same po- niec" - ~ostali~my pow1~aDJ 1 włascic1eh teJ pos.iadłosci. meJących w głębi pałaców, bawek i lalek. W miejscowej mosfera, Wszędzie dzieci są 
grzebały rodziców, przewo- przez dwie dz1ewczynk1 :.- Marus.ta w .chwllac~ wol- o Jaskrawych orygmalnych szwalni szyje się kostiumy przedmiotem tro.skliwej opie 
żąc włamoręcznie ich ciała mundurkach szkolnych, kto- nych od nauki upr.a~1a ma-,barw~ch. do przedstawień teatralnych. ki, gdyż społeczeństwo prag­
na saniach, na cmentarz. re przedstawiły się, iako To- larstwo. Wystawa JCJ rysun- Panstwo radzieckie dokła W specjalnych sala~h dzieci nie je wychowywać na świat 

Na moje pytanie. czy te ni\) i Marusra, pełnfo-re te·· ków ujawni.a szereg. scen z,. da, wszelkich możliw~ch sta- uczą się zajęć gospodarskich, łych i dobrych obywateli 
okropne przeżycia odbiły się go dnia obow'ązki dyżyr- okresu lemngradzk1ego. ~ r~n, aby wynagrodzić dzie- pod kierunkiem wychowaw ZSRR. 
na usposobieniach dzieci, nych. Obie dziewczynki, Ii- pamięci jej zachowało się c1om utratę ogniska domowe ców. Dzieci w Uljanowsku, 
~ ._,,..., ..,,...,,, _ _,.~~~......,.~- - ---~~........- ............... ~~ .... ~_.._............,.. ,,,. ,..,._. „_ .... ..,...........~~-~-~ 

Kochany ,.Promyku"! 
J estem , zakłopotana sytu­

acj ą, jaka się wytworzyła, że 
właściwie nie wiem jak zacząć 
ten list. W pierwszym rzędzie 
dziękuję Ci za książki. Chyba 
nie trudno ci Drogi „Promy­
ku" wyobrazić sobie, jak się 
czuję i jak jestem zawstydzo­
na. Wcale mi siebie nie żal, bo 
wiem, że zasłużyłam na to. 
Wiem, że podłością z mojej 
strony było takie postępowa­
nie. Wstyd mi, jak mogłam za 
pomnieć „niby o Tobie przez 
chwilę. o Tobie, który porno 
głeś mi wstąpić na drogę u­
rz2czywistnienia się moich ma 
rze11 i pragnień. Wstyd mi 
tym bardziej, że Ty mimo to 
nie zapomniałeś o mnie . N ie 
usprawiedliwia mnie nic, ~hy 
ba to, że uczyłam się. przeży­
wałam dużo wrażeń {zwyczaj 
nie, jak w m~wej szkole) by­
łam zajęta pracą w organiza­
cjach. tęskniłam za Poddębi­
cami. brałam udział w życiu 
koleż211skim. O Tobie nie ni.­

pomniałam jednak. tylko scno 
dzilo mi z dnia na dzień i na­
pisanie listu odkładałam. Je­
żeli możesz, wybacz mi „Pro­
myku". Pomijając to. napi1zę 
Ci coś o szkole. otoczen iu i 
moim życiu . Szkoła nas7a 
jest bardzo zniszczona. O:ibu-
dowują ją w szybkim temp;e 
My oczywiście pomagamy gor­
liwie. Na terenie szkoły ist ,1ie 
ie szeres orl!anizacii. Należe 

że odrabiam lekcje i wygłu- to drobnostka bo cz~, że sta-1 nie chora. No, ale wszystko 
piam się z koleżankami aż ..-lo łam się poważniejszą. Weso- w porządku - nie mam Ci la 
samej kolacji. Na nasze.; sali ła jestem, ale nie stroję psich złe Twego milczenia. Rozu­
ciągle jest wesoło. Czas;:mi figlów, nie spisuję i nie odra- miem przecież, że pod nawa­
gdy jest za wesoło dostajemy biam lekcji na przerwie. Na- łem nowych przeżyć i wraż':?ń 
burę„ a szczególnie ja nie ino- uka nadal nie sprawia mi żad- człowiek może nawet „za,1ie­
gę jakoś wyjść „sucho". M szę nej trudności oprócz robót mówić" ,a nie tylko „nawa­
przezwyciężać swoją dziką na- ręcznych i rysunków. Roból' lić" z listami. Za to teraz od­
turę. Opiekę mamy bardzJ cłu- jednak będę się uczyć wy- płaciłaś mi za wszystkie mie-

~~,..,..::~-=~~(;V ._ brą. Pani Chrzanowska jest trwale, muszę uwierzyć, Żi siące milczenia. Twój list na-
~ Aniołem Stróżem ;nterna1 u mam do tego zdolności. Z ro- wet w nieco skróconej pos~a-

1 żeńskiego, pan Kużniak i pan bót mam „czwórkę", ale n<> ci (skróciłem sam, bo bał.:!m 
do ZMP, ZHP, PCK i Kółka I łam I.Tej o Tobie. Oprócz Niej Białek - męskiego. Internat koniec roku muszę mieć „piąt- się, że z braku miejsca zro­
Krajoznawczego. bardzo dobry jes~ . p. Marzec- męski mieści się napl'>:eciwko. kę", bo inaczej nie bede Lu· bią to za mnie zecerzy) to 

Bardzo lubię pracę w orga- profesor geografu. Zaraz w Spotykamy się w jadalni l w śką. Z r~sunków zadowolę się prawdziwa lawina radości I 
nizacjach. Czuję się w szk.Jle pierwszy dzień polubiłam go. świetlicy. Poprawiłam się fi- „czwórką ', a właściwie nie na skorzystałem z okazji, by sa­
doskonale. Bez porównania le- Bardzo ciekawym jest też P zycznie i urosłam. Mamn~ leży mi się tyle. memu się w niej skąpać. Przy­
piej jak w powszechnej, cho- Krasnodemski. Potrafi on do- kręci głową i dziwi się, bo -w Jak wspomniałam Ci, jes- znam Ci się szczerze, że choć 
ciaż i stamtąd pozostały m1łe sk•male zainteresować przed- domu wyłączając wakacje, "'-'Y tern napowrót harcerką. :\I.im i sam nie tonę „w smut'l.i ni 
wspomnienia. Jestem zad?-.vo- mio~em i do.konuje napraw~: glądałam zawsze źle. O!n :: i'l- swój zastęp w szkole ćwh::'!eń. rozpaczy" - ale zazdroszczę 
lona, że jestem tu, a me w cudow, bo Ja zaczynam lub•~ ry noszę ale mi już zbNydły Do ZMP należy cała moja kia- Ci Twojej szkoły, internatu, 
Łodzi Może tam nie czuh- bardzo szczerze matema•;ykę 1 doszczętnie, bo wszyscy my- sa. pani Chrzanowskiej i pozosta­
bym ~ię tak dobrze. Koleżanki fizykę. Muzyki (żeby się wście ślą, że jestei;rl ślepa. Nie wiem Jestem bardzo szczęśliwa. łych Twych nauczycieli i w 
moje i koledzy to młodzież kła) uczy nas p. Chrzanowski. z jakiej racji mam cierpi<!Ć , Rz~czywiście, że jest mi czego ogóle, w ogóle. Jako, że jed,rnk 
wiejska pełna zapału i uwi~l- Jest powszechnie lubiany, z g?y głupi~mu .o~u 7.a~hci:l.ło pozazdrościć. Nabieram ocho- ta żółta zazdrość nie wypólli­
bienia dla idei pracy nc1u:-zv- wielu względów i ja go lu- się patrzec gdz1es w bok. Ko- ty do nauki. Nie zamieniłabym ła we mnie sumienia Wt"C 
cielskiej. Profesorów mamy bię, ale muzyki nienawid7.e. ~eżanek mam j.eszcze w11-:cej, się za nic w świecie na ;>:me pragnę Cię pocieszyć w' Twyclt 
chyba najlepszych w świecie. Nauki o świecie i Polsce ła~ w_ Poddęb1ca~h. Na rnc·- otoczenie - ani koleżanek, an~ troskach: n1e rozpaczaj tak 
Najwięcej chcę napisać :i o współczesnej wykłada <io;i.n JeJ , s~IJ odznacza się oryg1„al- profesorów. Szczególnie bez mocno o to nieszczęsne zapo­
pani Chrzanowskiej. Chyba Kuźniak. Tłumaczy dost.ęp rue, noscią Marylka Sęcztt:iw~ka. pani Chrzanowskiej nie potn- minanie o zeszytach. o tę rile­
przypominasz sobie „Pro.ny- więc bardzo dobrze stonpy z ~ard_zo lu?i~ Tere~~ę Kina- fiłabym żyć. Gdy się wykształ szczęsną wybuchowość i t . p. 
ku", jak wspominałam Ci o tego przedmiotu, On też ma s1.ew1cz, Wieskę. Laim3'i{ą, He- cę, będę z nią pracować, bę- nieszczęścia. To Ci przejdzle, 
nii;;j podczas wakacji. Jest swój zastęp wielbicieli, n~ze- m_ę Dębo~ską 1 Ii:kę T~lc7.a-: dę Jej pomagać. a przejdzie tym szybciei, że 
ona moją wychowawczyni.~ ; gólnie wśród uczniów star- kownę. Siedzę z mą w JedneJ Ale kończę pisać Kochany staras?. się sama wziąć w 
polonistką. Wychowawczynią szych klas. Dyrektor nasz ławce i nasze łóżka stały obok „Promyku", bo zabieram Ci garść. 
nie tylko w szkole, ale i w in- jest wyjątkiem spośród dy- siebie. Podczas jednej kłót!li na pewno drogocenny czas. To A teraz co do Twych wier­
ternacie, więc zdążyłam wyn- rektorów: Jest sprawiedliwym odsunęłam łóżko. Tera~ nie jeszcze nie wszystko, co chcla- szy: „Nasz hymn" jest nienaj­
bić sobie o nie.i stałe zdaa:e. i wyrozumiałym i naprawdę przysunę, bo chcę udaw~c sta- łam Ci napisać o mojej szkole gorszy; w innych można t'.i i 
Jest dla nas nie profesorern, dobrym. Całe ciało ped::igo- nowczą. Za bardz.o Jestem i otoczeniu. Postaram się w ówdzie też coś wyłowić . Tr,,_ 
lecz przyjaciółką, równocześ- giczne można zaliczyć do naj- gwałtow_ną. Chcę się z te~o drugim liście napisać Ci wię- chę dziwny wydaje mi się 
nie posiada w sobie dziwny lepszego w świecie. ~leczyc: Bar<;Izo często. ro~.t~ cej. Mam bardzo dużo prze- „Uśmiech". Skądże wpadła~ 
autorytet. Trzeba ją konlecz- W internacie też nam jest cos g~up1~~0. 1 pote~ załuJę żyć, którymi chciałabym po- na pomysł uśmiechu, nod 
nie uwielbiać. Marzenia i sny dobrze, a przede wszystkim bo r:1:1Jczęscie1 sp:awiam przy- dzielić się z Tobą. Zresztą ża- którym kryje sie tragedia? 
o pracy nauczycielskiej 3P'J- wesoło. Szczególnie w niedzie- kr?s.c tym pam Ch:zanow- den dzień nie jest tu podobny Przecież Twoja własna rad'.)ŚĆ 
iłam z marzeniami zostania ta le, kiedy urządzamy t. zw. sk:e], al~o tyn:i . kol~zankom, do drugiego. jest chyba szczera. nie „na 
ką jak ona. Chciałabym, że- „świetlice" - (występy, insce- ktore naJbard~ieJ lubi~ ... Jes- Pozdrowienia dla Redak~.ii, v.:rnos" tylko? 1 z jakiej ra­
byś ją poznał, Drogi „Promy- nizacje) i „baje". t~i_n tu znaczi:1e spokoJmejsza wszystkich Czytelniczek i Czy CJl „skryć się z cierpieniem 
ku". Zakochać się w niej n;e Bardzo często oglądamy fil- mz w Poddęb1~ach , ale to 11!~ telników zwodzić? i t. p.? ' 
próbuj , bo ja już to zrobi- my. Lekcje odrabiać może- przeszkadza, ze nadano mJ Luśka Binderówna Te moje uwagi •nie m·ij 
łam. Miałbyś rywala wpraw- i_nv w ~~ietlicy, jad~l?i , . po1{'.): pseudo „Szatan. I-szej klasy" z Poddębic na celu odwieść Cię od pi~a~ 
dzie nie groźnego. bo ::ie- JU goscmnyrr;i. a Je.zel i ktos I Z powszech.r:e.) zachowałam Oil powiedź: nia - przeciwnie pisz, 0 tle 
szvsz się u Nie.i wielką syrn- b~rd~o pr~yw~azany J~st lo ~-;; t ~lk~ wes;iłosc 1. pewn~ trady-; Kochana Lusieńko! czuiesz tego wewnQtr:mą po-
patią . Kiedyś pisałam do Cie- pialm i_noze 1 t~m się ,'1';!.Y_C. CJe, Jak ~iedzeme ~ I?Jer·~~zeJ . Nareszcie odezwałaś się zno- trzebę i przysyłaj mi to, co na 
bie list (ten nie wysłany) i ka- Wspominałam C1 powyzeJ, ze ławce, ciągłe gub1eme piora wu! Wprawdzie nie podejrze- piszesz czy to wie.rsze, czy 
zała oddać Ci najserdeczniej- biorę udział w życiu kOit!żeń-1 psucie trzech stalówek dzien- wałem Cię o „zdradę", lecz ty proze. ' 
sze pozdrowienia. Ooowiada- skim. Otóż oole1ta ono na tym. nie, zostawianie zeszytów. Ale łem niespokojny, czyś czasem ~edaktor 



• 

Nr. 1G ótr. 7 

. I . . DZIEŚ LODZI 
Dzielnica PZP.3 na1uty. I Dzielnica Górna Lewa PrzygOIOW3018 dO przyS7 OJ WIOSIY z urzędu Pocztowego 
w dniu 12. I. rb. 0 godzi- Godz. 8-PZPW Nr 3 »Toaleta<< drzew i inn~ prace sezonowe Wydz. Plantacii l.ódź· 2 

z żqcia Partii 

nie 17 w lokalu własnym Straż Przemysłowa; g,o?z. Od pairu c!1'.1Ji mdiraeiw'.oine,przfd wio»ną. To też po~ ·, terenie icl::ZJie bez prz€1l'W. Szla- Z dniem I styc:zmia 1949 r. 
przy ul. Zgierskiej 71, odbę 13.30 -:-, PZPW Nr 3 :tmia-; ul.c.e n . .as~ego m:.c:.sta pr~yg'?l\o- wl~ać '."''ic1!k1. Perza tym r mowanie po·W'.llllIIO być ukończo w Upt. Łódź 2 w dziale nadaiw· 
dzi . . ~a 1, \Varta - koło nr 1

1
wu1a się 1uz co przvsrzJłeJ w1os- wa.zn:e.isze roboty ~~7 nie wczooną wiosna flbV możn'l czvm przesy·l.eik hstowych i 'Pa-

e się :iai~da •. se~re~r~y, l 2; godz. 13 - fZP\~ l'~r ny. Og·rcdn'cy w,,_·a7f..eiłu Plain-!Wy~zia~u Plantacji w b'r · m bylło prz..aprowadrć d::ls:i.e pm::? cz.:l!X o•re:z. telekomuni.k.acyjnym 
kolport~row i UZlesiętnikow. 40 - koło 2: godz. 13.00 -- tacji robią „toaletę" drrzew. ok.•!'Pl5 .e - to &'blMrrow~-- :'~- z:!emne i inne, w z;w:ą:'1'.'u z pla- Dyrf-k<".;a zapro» a.dziła s.:'llżbę 
Stawiennictwo obowiązko- PZPW Nr 37 oddział 1; Robotv te muszą być wyikonane I wu .w Rudzie PabiaJ!l''C'kic lvii- nami oddania stM•ro, ja1ko oś- °'d godlZ. O - do god"tll1y 24 
we S I:; dw . 'godz. 15 _ Społem; godz. w MikrótszyllII aHs·e, jesmcze m,.., -:irzvmrr.7{1{ów, n~~ra nl lvm rod.ka s.:xirtowego, jesrr:.7 ·e tego w nocy. 

· prawy ar . wazne. 15.30 PZPW Nr 3 - oddz. la:ta. 

tł k k 
• p • W plein.ach Wy<l17fia1lu Planta- ODCZYT 

Uwaga, Sekretarze kół gospodarczy; godz. 16 - owe d) ret I "'Il o I o Hf i a ci.i ies·t utrzyman1ie w pie!'\„l'-
Dzielnicy Staramiejskiej! Centrala Tekstylna - Eks- IY O . U,& I ił s~vm rzęd?ie dot:v<"hel:asowych W środę, dnia 12. I. 1949 

Dziś port, koło 4. dla "odz; norma1lnych robót plantacyj- roku o godzinie 19 w lokalu 
, dnia 11 stycznia br. L - nv<:h. a n:o.~lę!'l'nie. u1klarifln'e N. O. T. Piotrkowska 102, 

odb..A~· . d . . 17 Uwag:i, studenci medycy, . . . , 6 . 'i'U'1e s1~ o go zirue czlonkowi.e PZPR! Miast? . nasze otrzyma~o Je po;!otowe. ratunw1we nowvc~ s 11weir w 1. pr-rY"1tc~~o- odhędzie się odczyt i:ii:. Ma 
odprawa pierwszych i dru- \u rt k d . 

13 
. od Ministerstwa Zdrowia PCK Wszystkie str.re !{·.ret 'VV''r"' ~ cki oddo·n·.a d,., u ... yt- ri'łna Kraifrnkego :na temat 

. h ·• czwa e ma. stycz I t k tk" t k" dd st ł d g<>~e '<U publH''l'l'lO{'fO, dA.ls?.ych orrio _„ . . "k, 1 • 
gie sekretarzy kół PZPR nia o gJdzini~ 19 w lok.alu c~ ery tno~e :re 1 r>~~.° Jo i, o..., ane w ty okt, _,. - dów i o~r1'ów, cl0t.·1chczais n.'e- .,Pr· ...... ukcJa ciągni. ow ro_m 
przy ul. Południowej 11. Mieiskiego Kcmii.etu przy I Wla Y~ un o~.,,o ~?'~':' :zaedo r~~rn'"'a rem~n u, podd„.u.?'m r'nstę„nyc:h ~.zern'<i!"tn'J Mólo- czvch w Polsc~". Wst~p bez 
Ob

ecn l:J. bo . k ul s· k" . 4n 'b I ne z rapspo u, J!1 {J n<ł . c ane zos aną o .J1i; om w;. ms.) płatny. 
o~c o wiąz owa. tl '. l~n le'VblCZ3: va, ... oo ę- i szedł do Polski w ram.i„ti u ter,,.no·v"m ("' n1in„tn,..'h .,.,.._ 

.,.; • • , zie się ze ranie "'Yi.;orcze .. . . -· · ·· · ·~ ·
0

·~ ~ -•• „~ 
D ... s, drua 11 bm. odo~dą I Kol L l 1 . oi.. ~. mowy h-:ndlowe] z. ~r:t."l"~'!.- wiatowych) PCK. co p;·zy- a r.'Jll I: o s "l!. lE N I E 

8• t · b · k ,, a em~ nego. ...ecno .c I Te czterv nowocz"'"'~rn w-rpo 
ię nas. ~puJą.cc ze r.ama 0·1bvłych człorków PPR i PPS k k" ~"-' · · czyni się do snr"wni0 i'l"""'0 ZDrz"d MicJ"ski w Lodzi' do gcd"'ny 9 r"no pod wy-PZPR. b . · s!'l;;one ·aret 1 usprawma z · 1 

"" • • ,„ "' I "' ..... 
• 0 owrnzkowa. pcwnościci pomoc lck<tr~ką. dzi:-.k.ni'l pomocy le1rn1-s1,;i<>j - \Vyd:;iał \...v.:;~darczy- że.i wskazanym adresem, 

C na terenie miasta. Pr~P.ięlo w trmmie. (S.W.) ogłasz':l przeta.rg nieogra.ni- gdzie równirż w tym samym 

ni. °i'f·~~:b~~:;.;;.;.1;1=Er~:r ~!{%';!;: i;;;,:' • ~ ,_„,O .... " ... „,,,.:b.,,.*'·'-w·"":;,„~.ye,„. ·s~·:··c· "··e·· .„ .. n„r"·=,~,e·--···; ~:~~~},:;:;;~~:~;~"~~,~ 1!. ~~~~;~:?;S:,.::,::·~: 
P~Y Wydzt11.le Chemicznym będzie się w małej sali. • • • • • stra~~Jny .1913-1~0~ r. <lnie z przepisami, w wyso-

OIF" LIRI" w sprawre ohowrązku wpłacania zaU- Bbzsze mfo!n1a"J~ i form~lkości.5 proc: od sumy. oforo 

ZAl\fiAST KWIATóW 1 ·1dego skład,.,ją na RTPD 
W celu uczczenia pamięc -::łotych 4.030 v.rs!)ółor;3.cow-

7Jlllarłego ojca dyrektora in- "1icy Wzorcowni D~ewiar­
tyniern Stanisława Rowii'i- skic.i I'iotrk?wska 220. 

czek na podatek od n•eruchomości lar::e ofertowe otrzymac wa?e.1 . nalezy wpła.c1~ .d? 
można w Wydziale Gospo- GłowneJ Kasy MicJskieJ, 

Znrząd Miejski w Lvdzi 11) g~y chodzi o . bud yn ~i darczvm. t:l. Legionów 10, Ló~ź, ul. Roosevelt~ 15, a 
-Wydział Podat1.rnwy - po mieszk~lPe lub ich częs-1 3 . , k,. „„7 kwit wpłaty dołączyc do o· 
d:ije. do wiadumośd "e ?.""od e:i. za które czynsz \Vi- ?1ccro, po OJ nr ... „ w go ferty. 

~ ' " '<> • . b • t J d' ''zmach od 9 do 13 . dze . T\l" • men vc us a OPY we ,\:g- I"' „ .' · . Zarzad Miejski zri;trze~:i me . z r01po_rz.ą n~~m 1,1:1 r'lwvrh stawek n'l. pod- 0Lert:v pisemne. cdpowln· . · • , · 
strow ,\rlm1msh·E1cJ1 Pub,1- ~t ·. d 1 t d „0 d„;„cc treści formularz" 0 sobie prnńo wyl'.Orn dost~w . . · " avnc e.{re u z n. ~ I ~. 1 '> ' · „ -

Nakładem Zari..ądu Głów- łeczne i sposoby z.ap0biega- C'znej i Ziem Odzyskany::h linea 194.8 r. o naj:nic fortowego w zapieczętowa- cy bez względu na cenę, a 
nego Polskieg-o Czerwonrgo nia), opieki nad JJiemowlę- z dniQ 24 września 1!14.8 r. lokali (Dz.U.RP. N:-. ?6, nych kopertach bez zna- także prawo uznania, ie 

>>Kalendarz zdrowia~~ 

Krzyża uka%ł sie niedawno ciem oraz dZial omawiaJ·a- (Dz. U. R. P. Nr. 45, poz. poz. 259) 25 proc. ków firmowych z n~pisem: przetarcr nie dał wYniku. 
- - k · · · d t Oferta na wykoname · do " k:ilendarz zdrowia na rek c:v zagadnienia Pol'!ki Wspól 336) - podatnicy podztlm ws azaneJ wyzeJ po 5 a "ta , tabl" 1• _i - Lódź dnh 7 stycznia 1949 · · Ze 1 d · wv · s v. ę 1cze.... ro .vero- , 

prze~aczony V: ~ierw- czesneJ. . w;g ę. u na ~"'~ od r.ieruc!1!'.:mości obo\·,-iąza- - ' wych" należy składać do I 1949 roku 
. szym. rzędzie dla wsi. h:;len bcgatą l zaJmuJą~ą. ~reśc ni są do wpłacania zo.licz~k 2) g'.ly ch?dzi. 0 pozos::::.le dnia H sh'czni:i 1919 roku Za d M:ieJ"ski w ł,odzi 

darz ten opracowany p:rzez przy stosunkowo ms!rieJ ce- , . nieruchomosci lub ich c7.ę- ---~-·--------' ;.... __ ~ _ _; _____ _ 
lekarzy spenfalistów z Mini r.ie (200 zł.) „Kalendarz m.esięrznych na. ten poda- ści: 
sterstwa Zdrovria p')8tada zdrowia" znaleźć się winien fo!~. 
niezmiernie ciekawe i pcu- we wEzystkich domach nie Podstawą do oblicze1:ia 
czające <'lziały, jak: dział hi tylko ,.iiejskich, :ile także w zaliczki jest: 

a) jeśli czynsz za ubieg­
ły rok nie przekroczył 

kwoty zł. 2.000 - ?O 
proc. wskl!za.nrj r·yi;ej 
pcdstawy, 

gieny zdrowia. (choroby spo mieście. 

Obwieszczenie o licytacji 

Mt IE *R"*M A 

2 

Tragedio Amerykańsko 
Miał przed sobą te dwa tak odrębne listy i po­

wziął silne postanowienie, że nigdy, o, z pewnością ni­
gdy nie ożeni się z Robertą, że nie pojedzie wcale do 
Biltz i że nie pozwoli jej, o ile to będzie w jego mocy, 
powrócić do Lycurgus. Ca!a ~a projektowana afera wy­
padała właśnie na czas zamierzonej jego bytności 
w Twelfth Lake. Czy więc ma jechać do Sondry. czy też 
wyjechać bezpowrotnie z Lycurgus i żenić się z. Robertą? 

Boże wielki! Czyż nie wybrnie nigdy z tej okropnej 
sytuacji, czyż nie znajdzie żadnego możliwego sposobu? 

Gdy w ten śliczny czerwcowy wieczór powrócił 
z pracy, zastał oba te listy w s~oim pokoju. Położył się 
teraz na łóżku i wzdychał ciężko. 

A cóż to za podłe położenie! czyż to będzie zmorą 
całego je,-;o życia? Czyż nie potrafi jej przekonać nigdy, 
żeby wyjechała sobie stąd raz na zawsze albo pozostała 
u rodziców? Mógłby jej przysyłać po dziesięć dolarów 
tygodniowo, nawet dwanaście:. zresztą połowę pensji ... 
Mogłaby równie dobrze pojechać gdzie indziej, do Fonda 
na przykład albo do Gloversville lub Schenectady, prze­
ciez to nie fa.k daleko. Mogła by wy1zukać sobie miesz­
kanie, wynająć pokój i mieszkać tam do rozwi;p:ania 
Znalazłaby sobie tam doktora i. akuszerkę. Mói:?łby jej 

, nawet dopomóc w tym wszvstkm, gdyby tylko nie mu­
siał wymieniać swego nazwiska. 

-Każe mu teraz jechać do Biltz albo spotykać się 
z nią gdzie indziej i to niedłu~o ... Nie chce! nie poje­
dzie! Z rozpaczy zrobi co.3 nieobliczalnego. jeżeli Roher­
ta będzie taki nacisk na niego wvwierała ... Ucieknie .. 
albo wyiedzie do Twelfth Lake właśnie w tym czasie. 
gdy ona będzie się go spodziewała w Biltz. Wyjedzie na­
wet wcześniej jeszcze, a tam ... tak, to szalone ... zuchwale 
ah. może się. uda ... tam namówi Sondrę. żeby z nim ucie­
kła i wzięła ślub potajemnie. Nic jest ies7.cze co prawd::i 
pełnoletnia, ale„. skoro już bP,r1'1 po ślubie. rodzina ich 
chyba rozwodzić nie będzie. a Roberta nie tlłk łatwo ich 
znajdzie ... 

Ale może gc oskarżyć„. tak, ale on wtedy wyprze 
siĘ wszystkiei:o ... Powie, 7.o to nieprawda, że nie mia! 
tutaj żadnych stosunków, że znał ją tylko ze stemplarni... 
Gilpinowie go nie znali. nie chodził z nią również do 
doktora Glenn. a pewiPn jest. że Roberta nie wymir.mił::i 
u nie'{o jego nazwiska Ale czy potrafi się wyprzeć? 

Czy będzie miał dosyć odwagi? 
Czy będzie miał odwagę spojrzeć w twarz Roberty 

w jej niewinne, wymowne. oskarżające go oczy? Czy 
potrafi spojrzeć?„. Czy wytrzyma je.i spojrzenie? .. 
A gdyby nawet 

1
mu się to ud;ifo. czy mu kto uwierzy~ 

Czy ~ondr:i uwierzy, }!dy się o tym dowie? 
Tymczasem wszakże. zanim zrlobędzie się na iRlde~ 

posta11nwiei1ie, muśi nl'lpisać rlo Sondry, że przyiPrl?ie 
Usiadł i napisał od razu list wkładając wiele uczu­

cia w swe słow;:i. 
A do Roberty nie napisze wcale Może w ostatPCZ· 

ności się z nią rozmówić, bo wspominała, że w o:;ąsiedzt­
wie jest telefon, jeżeli więc zajdzie potrzeba, skorzysta 

zm;ana na stanowisku 
Dyrektora Kolei Państwowych w Lodzi 

Minister Komunikacji p0- 1 stycznia rb. Równocześnie 
wołał ir.ż. Aleksandra Batlc kierownictwo Lódzkiego 0-
ra, Dyrekton Kolei P:i.n- kręgu Dyrekcyjnego prze· 
stwowych w Łodzi, na stc.- jął dotychczasowy Wicedy­
nowisk-0 Głównego Inspek- rektor Techniczny SL1.ni. 

tora Komunikacji z dniem. sław Kop~r. 
~!';:?i.tr::::~-:~::):~H2E~?t~:?~{irn~~!~~r'{~~7~Z~5~:;···-~r:g~g:,:·:~xi}:=·~'':~~:r:~··~:~~·:«·:::n:,:.~~·?;J 

'*ffi'HEWWN - PWN -z tego. W takie:h zwłaszcza sprawach każdy list może 
być. dowodem przeciw niemu. może stwierdzić istnienie 
~akie~o sto~un~u. Pewnie, że jej był1,by bardzo przv-
1emme odbierac od nie~o listy. on jednak mu!".i unikać 
teg~, tym bardziej, że jest zdecydowany nie żenić się 
z mą ' 

Tak to p0dlość, wie. że ,Jo~tP')uje jak ndzn.k, ale 
g?y~y Roberta była rozsądm, nigdy by mu takie wyhie­
g1 n1e przy<>zły na myśl. 

Dla nie~o jest tylko Sondra.„ Sondra! i ta wsrania­
ła po~iadł.nść nacl h~ze~iem .it'?to, a J lid<> t.~m '1'\u~i 
być p1ękn1e! Nie! nie pnwi11ien n'lrn?~ll'lć i;:ię dlu!.e 1

1 
Trze~)a ? tym j;ikoś .skończ,•ć „ chori'l7.hv miał się wY­
przec Roberty.„ Musi z tym s!cończyćl musi... 

. Wy~zedł, by wysłać list do Sondrv Wracając knpił 
sobie w1ec7:orną !!~7.~tę, chrar zai<tć mvśli czym innvm 
Zarnz na pierwsze) stronie Ti mes - U n i o n z Albany 
przeczytał: · 

TRAGICZNY WYPADEK "NA PASS LAKE WY­
WRÓCONA ł,ÓDŻ I Pł.1YWA.T.ĄCE KAPELUSZE ŻDRA­
Dzn,y 'ŚMfF.RC DWOJGA OSÓB NIER07,POZNANE 
ZWf,Oh„T MŁODEJ DZIEWCZYNY. CIAŁA MŁO­
czrEŃ\A NIE ZNALEZIONO. 
. Poniew'łż Clyde b;:irdzo luhił rozrvwki w0dne 
t priepoidał za \\'lOSlowaniem, więc czytał dalej z za­
JĘ'c1em: 

. Panco~st, Mass, 7 czerwca. Sm11tnie zakoi'lczyła 
"lę. wyc;eczka ~wojga młodych ludzi, którzy pr~y­
by!J na 1eden dzień do Pass Lake. 

ID. c n.> 

WYDAWCA: R. S. W. „Prasa". Ko- m:tet Redakcyjn~'. Red. : Adm. Lódi, riott kowsk:i f'). T, .. •,„v: Red1t1ttor N11cz. 215- k"- '·.a 86. Telefon/: R<>dlll<t«r Ni:icz. 215. 
Dział o;::łos:eń: Piotrkowska 55, tel. 111-50. Konto PKO Vll-1505. Zakł. Graf. ~{SW „Pras11". Administracia nie przv1mui<> odnm~iedzialnoilci 1.A tPrminnwv rlnik oirloszeń. 
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11zem. 
TEATR „OSA" 

!rraugutta 1 (w Eali „Syreny• •) 

Codziennie o 19.:lO, w medz1e· 
lę i świrta o 16 i 19.30 korn<>dia 
znuzyczna pt. „Poruanie Sab1-
uek" z ,). Węi;rzynem. Kasa 
czynna 011 godziny 10 bez przer 
wy. Tel. 27:!· i O. 

Państwowy Tea~r Pows<:echn:; 
11 Listopada 21 

Codz1e!t11ie o godzinie Hl.13 
doskouała satyra l. Erenburga 
pt. „Le;v na placu". Passe-par­
tout ważne. 

1·2.ył Jarzębskiego w ~ min. 2!5 
Mek. mord. kluczem. 

waga półciężka: Lenard wy. 
Jrał walkowerem· wobec braku 
przeciwnika. 

waga ciężka: Jałkiewicz wy. 
grnł na punkty 2:1 z Milczar­
kiem. 

* * * W drugim spotkaniu LKS wy 
grał z Gwardią w stosunku HJ :5 
Oto wyniki: 

waga musza: Kozłowski prze 
grał z Bednarkiem w 4 min. 9 
sek. kluczem z porteru. 

_Nr. !t 

Czas ucieka u• 

Kiedy ożyje sport na Widzewie t 

waga półśrednia: Kabat .Tan waga piórkowa: Motylski 

Sweg<> cza.su donosiliśmy • 
sfuzjowaniu klubów sporto­

wych Widzewa w jeden Zw. 
Włókienniczy klub „Widzew" , 
który ma być bazą. sportu w tej 

dzielnicy miasta. Wiemy wszy. 

scy, że dawny R'TS „Widzew''' 

posiadał swój jedyny bodaj atut 

w piłce nożnej, o innych sek.. 

z°"yciężył na punkty 2:1. Kra· uległ na punkty 1:3 Klembergo 
mera: 

waga średnia: Talion zwycię­
żył niespodziewanie w 2 min. 1 
sek. rzutem przez biodro Ka. 
wała. 

waga półciężka: Stachurski 
uległ w .3 min. 36 sek. przerzu­
tem za rękę z parteru. 

waga ciężka: Jałkicwicz wy­
grał walkowerem wobec braku 
przeciwnika. 

* * • 

wi: 
waga lekka: :!."urecki wygrał 

walkowerem wobec braku prze. 
ci wnika. 

waga półśrednia: Kabat wy­
grał walkowerem. 

waga średnia: Jarzęh~ki uległ «jach nie wiele słysza!o się . 
w 6 min. 2 sek. Talionowi z par 
teru ściągnięciem ua obie ręce. 

DzisiaJ 11yt11acja po11·inna 

ulec zmianie. W spuś<:iźnie po 
waga półciężka: Stachurski 

wygrnł walkowerem. dawnej „Wimie'' - „'\Vidzcw'' 

waga ciężka: Milczarek wy. otrzymał sekcję hokserską., lek· 
grał walkowerem. koatletyczną i Jesżcze kilka in.. 

T:SATR KAMERALNY 
Donn żołnierza 

ul. Daszyit~kiego S4 
W nnjl1liższyr·h d11iach -pre" 

waga kogucia: ·Łazarski wy. 
grał walkowerem waboc braku 

' przeciwnika. 

l ... KS O ól kt . h ł ' . . l 1 ln:lO. ~ _na p_nn acJa: nyc , otrzyma rowmcz ia" 
I miPJsce l nagrodę przechod- Sadziliśmy więc żri z wi~k~;r,ym 

Zylbert uległ nią. ŁOZA zdolJyla „Gwaruia'', z~palcn.t . zar<'ąd 'klubu . przy~tą.pi 

W trzedm spotkaniu 
"'ygrał z Włók•1iarzem 
Oto wyniki: 

waga musza: 
n icra komedio.farsv E. Pirtio­
l\ a ,,'Wppa pokoj~". 

Teatr Kukiełek Il.TPD 
Nawrot 27, tel. 160 07 

W kaid:'! nierLd<>lę i ŚWl!'tO n 
i:oClzinie 1:? „CzarodzieJeki ka­
losz" - widowi~:rn otwarte. 

T-satr Lalek „AI:.LE!HN"' 
Łódź, ul. Piotrkowska 150 

telefon 25S·!l9 
Dn. 9 stycznia o gouz. li·rj 
„Dwa Mi1'.ht1l.v 1 świat cały'' 

- FrantR. Kiezwykła podróż 
dookoła świata. Dla dzieci i htar 
11zyrh. 

KINA 
.ADHil~ - „Win~na" 

gL•Jz. 10. 18.30, l!l, w medz. 
1:L:c-:O. film dozwolony Jla mło 
dzif'ży. 

BA!,TYK - „Gurami~z,dli' •, 
godz. 17. rn, ~l. w n1edz. ].) 
film dozwolony dla mfodz1<'7.y. 

B,\.JKA - .. Cy~ań~ka 1lił<łś~" 
~odz. J 8. 20 30, w niedz. 13, 
J 5.30, film niedozwolony dla 
rnlodziC'ży. 

ODYNlA - .,Program Aktual 
i:o~ci Kraj. i Za;!r. Nr. 2. 
go<lz. 11, !'.!, 1;:, lf\, 17, \:), l!l, 
20, 21. 

HEL -· I dla mlorlziP,Ży) „Obt11-
t 1.i hlohikanin". 
r•r;dz. J(i, l~. :w. w nicrlz. 14. 

llfl"Z \ - , Zag.1hionc dni'' 
godz 18, ::o, w uie1lz. l!i. 
:!'itru clo;,wolonv od lat 14. 

POLONIA- „i->iońc·e w~cbndzi" 
godz. 17. 10. 21. w niet!z. 15, 
fil'tn <lozwolony dln mlocl1.1l'ży. 

Pł:zi.mWlOISNIE - „<'asablan· 

W niedzielę odbył się t.ur. 
meJ zap~śniczy o nagrodę 
ŁOZA. Udział braly 3 zespoły 
Gw arciia, LK8, i Włókniarz. 

Pierwsze snotkanie rozco-ra-
ta Gwardia, z;vyciężając Wlók 
uiarza w btosunku 18:6. Oto 
wyuiki. : 1>aga musza: Bedna­
rek zwycii:żył w 2 min. 30 sek. 
ż:ylbcrta przez złamanie mostu. 

waga kogucia: Łazarski wy. 
grał w 7 m. 52 sok. z Balwic. 
kim (samobt·.i ·w) . 

wa,:;a piórkowjj.: Ignasww-
fiki uległ :Motylskiemu na pun 
kty 2:1. 

waga lekka: Przybylak prze 
grał do żnretkiego w 6 min. 
18 sek. krawatem. 

waga półśrednia: Kramer wy 
grał wulkowerem Vl"Obec braku 
iH. ~t·t:i ~·nika. 

y 1cga średnia: Kawał zw,v~ię. 

Z 'Życia Łl<S-u 

Uwana motocyk, śc 
Sekcja Motorowa f,ńdzkiego 

Klulm Sportowego poda.ie do 
wiadomości, że począwszy od 
du. 12.J. br. w każdą środę o 
gouz. 19.30, w lokalu klubu hę 
dą odbywały się zebrania ~"k ­
cji, na których obecność człon 
ków obowiązkowa. 

l"1łu 

i 
• . 11.40 Kronika polityczno - g;, 

go< 7. 17.30. 20. w n1eclz. 12 ao. l h 
J.i. film uiedo'.wolnny Jla mło pm arcza Czcc oslowac,ii. -11.5i 
dzieży ':lyµ·nał cza~u i lil'j11ał. 1:3.0'1 

Bl >B< n•;„ TK _ „ri{·~ń Tajgi', V1· iar~on1ośc1 po!udniow·e, 12.20 
.)li <'lodie ludowe" - Gra zer.. 

gnclz. 13.30. 18, 20.:{0, w niedz 'ł ,, k" , 
l ;;. film dozwolony dla mlo !•O T. 'esolows IC''.;O. 1'....4.) -

d 
,\ ud~·c-.ja dla ws1. l:l.G5 (L) Po 

zieży. 1 I . , I' l k. r:cn.1 A - 'Gil<la" gar an :a rni;. p' ,ay >OWS teg-o 
J!Odz. J~~ :w.:~o. w nira 7•1 „tę l:l. li. ,.Zabezpicczeme magazyaów 
]5.~;o. film nicdozwolouy Jin przed wołkiem zbożowym i in-

nilod?.ieży. 111·mi szkodnikami". l:l.03 

nl~.I\'()l'.D _ r: 7 k P~zrrwa. 14.:JO (L) Z dzisiej. , , .• o8anna ·R1ę· 
żvców' •. szcj prasy, 14.35 (Ł) Muzyka 
· s "0 o w 111·edz. cperowa z plyt. J i.:„5. (L) Ko· 

godr. 1 .:io, ~ .:l ' k " o- L) K d H. 16. t:uni ·aty, l;i. ;i ( wa rnns 
Fili u niedozwolnay dla mło · kk kich utworów skrz:·prn1vych 

dzieży. z plyt. 15.20 (f,~ Pogadanka ak 
ST\' LOW y _ „Wielkie Nadzie t1nlua. 15.30 ,.CpowiC'm c1 bu.ie 

.ie" czkę" - audycja słovrno muzy 

O · d 13, czna dla dzieci. l.J.50 Muzyka 
godz. 18, 20,:: , w me z. 
1;; 30. Pilrn niedozwolony dla popularna, Hi.OO Dziennik, lli.30 
młndzir.ży. „PiC'śni i tańce Lubelszczyzny" 

l;\\ T'r _ „Cz. rodziejskie ziar. -- audycja słowno - nP1zycwa 
uo" cllu młodziC'ży. 1'i.55 Przeg·1ąd 
g-odz. 18. 20, w nicuz. 14, Hi, wy•lawnictw oświatowych. li.OO 
film dozwolonv dln 1nło<lzic•ży ''onccrt rozrywkowy w wyk. Or 

'l'E!'ZA _ „t:lPn 0 miłości" kie~try Rozgłośni BydgoskiP:J 
• 15 17 "'() >(J · d 17.40 Skrzynka Rad;owa PKO, godz. , ·"' , :.. , w me z. 
l:!.30, film niedozwoll)uy dla I i.JO ,,Siła i szybkość - poga 
mlodlicży. danka, 18.0(1 Lckrja języka ro· 

T \'rHY -. „Pie§6 Tai;.:i" sy,i~k1etiO, 18.15 Z twórczości 
!!"dz. 16. 1~ . ao. :!1. w 'lirrt 7 . W. A. 11.lozarta. l!l f>O „W 7.m:i, 
1:1.;io, filw dozwolony dla ml<> roi;zai~ę pows!P.nia Polskiej Par 
cl7.ieży. t ii Robotniczej'' - pogadanka 

Wf.()l\{'.,lAilZ -„8łońce w~rho l!Ulll Koncert KrakowskWJ 01 
cizi" kiPRtry P.R 19.40 „Vl.'szcchnica 
gorlz. rn.::O, 18 ::o, 20.:!0 w Radiowa'', 20 OO Dziennik, -

111e
1
Jz. ]ł :lfl. film doz1>olon.v :.'.L1.-Jf> Rezerwa dzi<>n11ika, 21.00 

dla mlrnizi<'ży. Kon'."ert symfoniczny w wyk. 
7.Al'HlfL\ - „~\'l'rnły l'enRJ<l \Vi<'lkirj Orkir~try f'lym1111cz­

nat' • 11rj P. R. p. <l. W. Ro„;ii;kicgo, 
gu<lz. 18. 20.:\0. w 11it'd1. l"UJO :c.'.!.00 (L) „Mozaika ll!uzyczn~" 
],j_;;o, filrn doz11ulouy dla ; to Wvk.: - 'T. C'zajkowRka ~ H. 

R~stworowski - piosenki, Z. 
dzirży. 

Wli-<f,A - „Guramiszwili" Hoc1or - skrzypce, M. Kiecki 
godz. I6.3<r. 11:1.ao, 20.;JO, w - akordeon, 1<'. Leszczyńsk!i. -
Ilied:~i<'lę 14.:10. fortepian . 22..±f) (Ł) Koncert 
film r)onrnlonv clla młnd1i<'Żv i.r1·zeń. 2'2.fi8 (f;) Omów. progr. 

w
1

11,;>;i1$(; _ •. :-1<'n 0 111 it11ś1·1'" l~k Mt jutru. 2:;00 0!'.tatnie wia 

waga piórkowa: ~lemherg 
uległ Igm~szewskiemu w 11 min. 
l!:l sek. przez złaman.,ie mostka. 

waga lekka: Przybylak wy. 
grał walkowerem wobec braku 

Kozłowskiemu w I min. 19 sek. pkt. 37 :ll. do uaktywnienia tyeh sekcji, 
II m~ejsc.e przypadł~ w udzia tymczasem na Widzewie pa11uje przednim pasem; 

waga kogucia: 
grał walkowerem 
przeciwnika: 

Balwieki wv- l,i ŁKS.owi pkt. 20:-V. . . 

Wobec bral
;u III cisza. chocrnż naprzvkład sezon 
, mieJSCe Włókniarzowi . • 

pkt. 16:31. bokscrln trwa. 
przeciwni Ka. 

Spor~ UJ Z ~BR „ ..... . - · .--....:lllP . ._JIT „ -

Łyżvviarze Moskvvy! 
prowadzą w 1neczu 8 miu miast 

!lfOSKW A ( obRł. wł.). Na lo- Zawody rozpoczęly się biegiem I sek. - wynik lepszy od uzyska. 
clowisku rozpoczęly sii;- najwięk w konkurencji kobiecej na 500 ue;;o w tej konkurenrji Roisz. 
s:::e w tym roku międzymiasto. m, które w,vgrała HolRzczewni. czewikową. Bieg na 1500 m w 
we zawo<ly ły7.wiar~kie z ud7ia- kowa (Moskwa), ur.yskując konkurencji dziewcząt wygrała 
!em 120-tu C'zołowJch zawo.!111. czr,s 35 sek. Dopiero drugie Donczcnko (Gorkij,) która usta 
ków rn.dzieckich., reprer.entują. 111i«jst"<' zajęła mistrzyni świata uPwła już w tym sezonie dwa 
cych Mqij.kwę, LPningrn<l, $wier Im ko•xa w czasie o 1 sek. gor rekordy Związku Radzie1•kieg-o. 
dłowsk, G'Orkij, Czelabif1sk, Arch szym. !Rakowa zrewanżowała Donc~enko uzyRkała czas 3:03,1 

W konkurencji juniorów pier 

źle by było, gdyby zarząd sfu 

zjowane1it. z innymi klubami 
„Widzewa•' trwał nadal w tym 

przekonaniu, że sport to tylk<> 

piłka nożna i po macoszemu 

tiaktował inne srkcje po pro~ta. 

dla tego, że• są. może mniej do­
cliodo,ve. ~wy Zw. Wł. KS 

„Widzew'' musi iaopiekować 

się nie tylko piłkarzami, ale i 
lekkoatletami, pięścyll"za.mi, a 
nawet ping-ponghitami, -'przcpro 
w·adzić reorganizacje w tych 

~C'kC'jatb i pobudzić je czymprę. 

dzej do życia, 
angiclsk t OmRk Mimo niesprzy~si<? jednak zwycięstwem w biC'. min. 
jahr:"ch wa:unków atmosfery. v,u na 3.000 m, które przebyła 
eznych (padał mokry śnieg, · 5:49,6 min. 
przy tempernturze powyżej ze- W biegu na 500 m dla dz.iew wsze miejsce w biegu na 50ll m Pamiętajmy, że 
ra) uzy8kano szereg dobrych wy .cząt zwyciężyła Czernowa (Ki- zajął Lisio w czasie 46,7 sek. czasu nikt nam nie 

straconego 

zwróci, a 
ników. ro/r), uzyskują.c dobry czas 5 ~,6 w biegu nn 3.000 m zwyciężył czas ucieka ... 
n:1.:1 •1:1nr1· 1•:1· · 1 11 1 ~ 111 1 1111:1' 1 11 1 11111:: 1; 1 11 1 11'1'.Ul'l !l l ll l l :l lll l! ll l l l'l 'll llll:l ll ll'l 'l lllll:l!' l ll l"l 'l'lllllal :'11111111111:11111'1111111 ·11111111 Pa wł o w, który nzys kał czas 

Oło Ameryka! 
P1 zekupstwa i aresztowania wśród sportowców 

wał propozycje takie już kilka 
krotnie przyjął łapówkę w po. 
rozumieniu z po)icją, co dopro­
wadzilo ~" aresztowania spraw. 
ców. 

3:35,6 min. 

Bieg na 500 m w kouk11ren. 
rji męskiej. rozegrany z uuzia­
łcm c'olowvch za wodników ra. 
dziec kich: Broszina, Lnski na 
Bielajewa w czaRie 45,4 sek. 

W pierwszym dniu zawodów 
na,jwi~kS7lJ. ilość punktów zdo. 
ł·yła drużyna reprczentacy,;na 
Moskwy. 

1111111111111 1•111 1 i' 1 11 1111111111 11 111111 1111 11 111111M11111 111111111111111111 11 111111m'l 1~1111111. 1M11 111111111111111 11 1111 111111 11 11,1 •111. 11.1"11 1 1 •11 rn1::111~ 

Weryfikacyjny Kurs 
dla nstru <terów piłkarsk 1cn w· Katow cac.1 

NOWY JORK (ob~ł. wł.) -
W spor,!ie amerykańskim panu 
ją niezdrowe stosunki, które są 
przyczyną. wypaczania samej 
iJci uprawiania ~portu. Ma to 
miejsce jednak nie tylko w~kód 
zawodowców, dla których głów 
Jlym eclE'm jest opłacalność im 
prezy pod względrm finanso­
wym, lecz zdarza się również 
wśr6d amatorów Czę~to howicrn 
crlem Rtajo Rię nie sama rzJa. 
elietna r~·walizacja, IC'cz hądź 
to chęć zdob:rnia korzyści ma­
tPrialnv~h. bn.<lź też o<lnoRzf'nie 
„~ukce~ów" ·drogą przekup­
~twa 

KATOWICE (obsł. wł.) Pol.jw sklad któreJ wchoil1ą: -ppłk. 
~k1 Związek Piłki Nożnej w po Czarnik, dyr. WUKF Kisielió-
1 ozumieuiu w GUKF urzę.d~a w ski, trenerzy: Foryś, Kouce. ł 
Katowica~h. w Wojewódzkim wicz, W. Kuchar, Balcer 
Ośrodku WF i PW, instruktor- sionkR. 
ski kurs weryfik11C'yjny w cza -------------
sie od Hi.I. do 22.I. br. Na kurs Filmowiec - D KS 7:2 

W Nr..-vym Jorku poli1·ja are 
~ztowa!a 4 o~oby pod 1n rzut em 
przrkup~twa drużyny ko~zyka­
rz.v Uniwersytetu G. Waszyng­
tona, którzy ofiarowali jcdnPmu 
z zawodników 1000 dolarów za 
~pnwodowanie porażki zespołu 
uniwersyteckiego w 111cc·z11 z 
~I auhuttan College, który inial 
RiP, ndhyć w ł.Iarlison Square 
Garden. Ponieważ zawodnik ten 
nazwiski<>m Shapiro, otrzymy. 

ten powołano 51 kanuyd:ttów z 
całego kraju. 

rrzy wypełnionC'j bnli świe. 
tlicy DKS-u oul1yły się pierw , 

W nkresie od 32.l. do 19.Il. ~ze towarzyskie zawody w teni • 
br. odb1:dzie się czterotygodnlo. sn Rtołoweg-o pomi'i'.Clzy drużyna i 
wy kurs instrnl<torów pilkar_I mi pań: Filmowiec - DKS. 
skfrh z 11clziałem 49 kandyrln-j Punkty dla Filmow<·a zdobJ · 
tow rówuież z cał<>go kraju. ly: Adler 3, Furmań:;ka 3, hli­
l'<·zE'stmcy obydwu kursów pod I chalska 2, (Ila DI~S-u L:in~P- 2. 
u:1Ui· zo~taną egzaminom ku:6.- Na wyróżuienie zasłu~yły 
1·owym przecl komiRją nnifika. , Adlera z Filmow<·a i Lange z 
r·:vjną, powołaną przez GUKF,DKS-n. 

111. PuJz"in 

Narodziny bokse.ra 
W sali natrysko'~ było I brakło mu słów. Zobaczycie! nie daje ci czasu do namysłu 

gwarno i wesoło. Wszy.~y byli Zobaczymy. przed kę.żdym posunięciem. BądZ 
zgodni co do tego, że wyobra. - A ż;i zmęczyliście się, to nn tyle pomysłowy i. samemu 
żali sobie pihwszy treuing o nic nie szkodzi - rzC'klem gło- znajdź sobie ten er.as. W boksie 
wiele straszniej i dziwili się śno pod adresem wszystkich. Zn 1ako pomoc służą medycyna, 
z tych, co szrzerze przejmowali dwa tygodnie b~dzircie robit me{,haaika, matenrntyka. Poma. 
się. 'lołmaezowa pokazał mi dwa 1az.\ wjęceJ, a mt;'.czyć się ~a um1ejętnnść efektywnego zu 
Mosjakin. dwa razy mnirj. żywania energii, szukania ~ohie 

- No, jak, zmęezonył - za· Tołmaczow patrzał z niedo· najlepszych dróg do zw j·1ęs-
pytałem go. wierzaniem. tw·a ... A ci z ulicy wcale tego 

- Nie... - •rak, taki - powiedzia. nie umieją. 
- A tył - spytałP,ru ionego. łem. - Naut:zycie się odpoczy. „.Niedostrzegalnie UUJa ezas 
Chłopak uśmiechną.ł się zaw. wuć pod1~za.s ćwi<'zeń, osz«zęd podczas pracy. 'rrzecia, ez;..,·arta 

stydzony. ' nie zużywa~ euergię... i·una. lekcJa 1 nie chce ~ię wie. 
Zmęczony... Odprowadzili nrnie do przy- 1·zyć, że mam przed so]Ją cbłop· 
A tyi 8tauku trolleylmsu. Nie IVbzys. c(>w, którzy zupełnie 111eclawno 
Ja też... cy mieli iść w tym kieruuku, nie wiedzieli, co to jest „lewy 
A ty przecież też jesteś ale szli wszyscy. Rozpytywali profity'', nie umieli prawidłowo 

zmęczony - odezwałeJII. się do mnie o bokserów i o boks. Dla zachkać pięści. Już teraz mogę 
Tołmaczowa. - Czegóż mówisz wszystkich było niezrozumiałe, śmiało powiedzieć, że z Mos. 
ni<>prawdęY dlaczego z znwarliaków ulirz· jakina, <:lzibirewa, Płatonowa, 
Tołmal'Zow zarumienił- się. nyt"11 prawie nigdy nie Wfr:l- Azerenknwa będą ni<"ta,jgorsi 
- L ęki też uie pod1110.•foś , tają hok"f''ZY hnh~rrz.v Mają ku tt•mu wszy-

r:: 
t 

t:;;:,.L_ 
..., _„ ' .!]11.1 ZSRR w r.z .i: 
.~zy/Jl:iei rirr lodzie l8~ko;rrr 

Z iycia I<. S. „Odzież„ 

Uwaga. piłkarze! 
Zarząd ZKS „Odzież'' zawia_ 

dnmia wszystkich członków srk 
cji pilki nnżnej iż, dnia 13 t'.ty­
cznia l!HD r. (w 1•z1yartck) o go 
dzinie l!l-cj ci•lhr I ! ~i<;> zehra­
nie wny~tki<-h t"1.rn11ków srkrji 
pilkiJ1o:i:ncj w :--ali wh1~nC'j prz'y 
ul. Wireknw~kie1•0 Nr :38 

Ze ;zględu mi:' waż11ość
0 

~pra­
wy obecność wszystkich człon. 
l.ów obowiązkowa. 

UW AGA BOKSERZY 

Zrirząd sekc,ji boksl)r6kiej 
Z h.S „Odzi<'Ż'' podaje do wia­
dClmoś<'i· członków sekcjr i sym­
patyków, iż treningi odby1rnj1Jo 
się w poniedziałki środy i piąt. 
ki każdego tygodnia od godz. 
19.ej w sali Rejonowych Maga· 
nów Za~p. Przem. Odzi<'Żoweg-e>, 
pr7y ul. Wól<'l.ań-kiC'.i Nr 1i_16. 

~~odz. ](), 1~.:rn. :!!. 1v 11llJtlz. durności 2il.10 'Mu11.1·ka tane<'Z· 
l:l .31!, film uicuozwolouy dl:i 11a. 23.20 Program na jutro. 
młodzie:i.y. ,2:1.:io Zaknńn.P.me aud.Yc.:ii 

D-01923"- , ~.Hym1> 

iliie oczekiwalem tego, tiłowo - Bok8 - to nie b6jka o<tkie dnru ... : dobre warunki fi. 
i 1 daję. objaśmałem. Boks - to partialzyczne i cluże cią.goty do boksu. 

- Ja„. - zaczą.ł. Ja.„ - szachów. Tylko że w boksie nikt · ~d. c. n.) 

Obe<·nnRf na • rvni n•2:1ęh wszy 
't kich <'7łonków obowią1 kov;a. 
Pierwszy chrzci.t pinpo11gistulr. 
DKS - 2 szp. ążuua 


